
Narada w KC PZPR

Węzłowe problemy
pracy 

ideow. wychowawczej
7 bm. w gmachu Komitetu 

Centralnego partii odbyła się 
narada aktywu frontu ideolo­
gicznego z całego kraju, poświę 
eona omówieniu zadań w pra­
cy ideowo-wychowawczej, wy- 
nkających z obrad plenum 
KC na temat obchodów 30-le­
cia Polski Ludowej. Uczestni­
czyli w niej m. in. sekretarze 
propagandy komitetów woje­
wódzkich. powiatowych, miej­
skich i dzielnicowych partii . 
oraz naczelni redaktorzy pra­
sy partyjnej.

W obradach, którym prze­
wodniczył członek Biura Poli­
tycznego, sekretarz KC PZPR, 
Jan Szydlak, udział wzięli: se-
kretarze KC PZPR Win-
centy Kraśko i Andrzej Wer­
blan. członek Sekretariatu KC 
PZPR — Ryszard Frelek oraz 
kierownicy i zastępcy kierow­
ników wydziałów KC: Propa­
gandy, Prasy i Wydawnictw, 
Kultury oraz Nauki i Oświaty.

Podstawą do dyskusji stał 
się referat sekretarza KC 
PZPR — Jerzego Łukaszewi­
cza na temat aktualnych za­
dań ideowo-wychowawczycłi 
partii.

W dyskusji, którą podsumo­
wał członek Biura Polityczne­
go, sekretarz’KC PZPR — Jan 
Szydlak, zabrało głos 21 mów­
ców.

Obecni na naradzie dzienni­
karze PAP: Juliusz Solecki i 
Maciej Pędzich piszą:

Szerokie spojrzenie na dzi­
siejszą pozycję i rolę Polski 
w świecie, węzłowe zagada­
nia związane z dalszym roz­
wojem społeczno-ekonomicz­
nym kraju, a na tym tle za­
dania ideowo-wychowawcze 
w roku 30-lecia socjalistyczne­
go państwa — oto główny nurt 
obrad. Uczestnicy narady pre­
zentując bogaty dorobek swoich 
województw osiągnięty w mi­
jającym 30-leciu podkreślali, iż 
stanowi on niezaprzeczalną, naj 
lepiej przemawiającą do wy­
obraźni wartość poznawczą i
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pracujących dziś

<*J
Pf-MŻ przemawiaNa zdjęciu: podczas spotkania w sekretarz KW PZPR.

Fot. — K. Przychodzki

Wczoraj, w Poznaniu i w województwie, w przeddzień
Święta Kobiet, odbyły się spotkania z aktywistkami organi­
zacji kobiecych. W Poznańskiej Fabryce Maszyn Żniwnych 
w Poznaniu odbyło się plenarne posiedzenie Wojewódzkiej 
Rady Kobiet, poświęcone ocenie pracy kobiet wielkopolskich 
oraz ich udziałowi w obchodach 30-lecia Polski Ludowej. Na 
plenum obecny był I sekretarz KW PZPR Jerzy Zasada, któ­
ry w godzinach popołudniowych uczestniczył także wraz 
z IT sekretarzem KW Jerzym Wojteckim i wojewodą po­
znańskim Tadeuszem Grabski n, w spotkaniu z aktywem ko­
biecym we wsi Bukowiec Górny, pow. Leszno.

Szybko wzrastają 
kwalifikacje kobiet

Wywiad ministra W. Kawalca dla PAP
Z okazji Międzynarodowego Dnia Kobiet minister pracy 

plac i spraw socjalnych prof. dr Wincenty Kawalec udzielił 
wywiadu Polskiej Agencji Prasowej, w którym omówił naj 
ważniejsze problemy związane z dążeniem do systematycz-

W czasie plenum w PFMŻ, 
przewodnicząca Wojewódz­
kiej Rady Kobiet — Maria 
Roszczakowa zaznaczyła w 
swoim wystąpieniu, że kobie­
ty gorąco poparły politykę 
partii, stwarzającą korzystne 
warunki rodzinie, konsekwent 
nie zmierzającą do dalszego 
przyspieszenia rozwoju kraju. 
Aprobata polityki partii wyra­
ziła się w pełnej akceptacji
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łączenia obowiązków zawodo­
wych z domowymi, z wycho­
wywaniem dzieci.

Komisja Kobiet Pracują­
cych przy Radzie Zakładowej 
Związku Zawodowego Meta­
lowców w Poznańskiej Fabry­
ce Maszyn Żniwnych uaktyw­
nia swoją działalność — jak za 
znaczyła jej przewodnicząca 
Ewą Qrzemska — nie tylko w 
zakresie spraw produkcji. lecz 
również socjalnych i wychowa 
wczych. Kobiety w PFMŻ u- 
czestniczą we współzawodni­
ctwie pracy, pełnią odpowie-
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nego polepszania warunków
Kobiety stanowią 42 proc, 

ogółu zatrudnionych w gospo­
darce uspołecznionej. Procent 
ten jest jeszcze wyższy w nie­
których działach i branżach. 
Np. kobiety stanowią 77 proc, 
ogółu zatrudnionych w ochro­
nie zdrowia i opiece społecz­
nej. 78 proc. — w przemyśle 
odzieżowym, 72 proc. — wśród

Spotkanie z J. Arafatem

A. Gromyko zakończy! 
wizytę w Syrii

W czwartek w Damaszku 
zakończyły się rozmowy mię­
dzy członkiem Biura Politycz­
nego KC KPZR, ministrem 
spraw zagranicznych ZSRR 
Andriejem Gromyką.- a człon­
kiem regionalnego kierowni­
ctwa Socjalistycznej Partii 
Odrodzenia Arabskiego, wice­
premierem i ministrem spraw 
zagranicznych Syrii. Abd el- 
Halimem Chaddamem. Tego 
ónia A. Gromyko opuścił Da­
maszek.

Opublikowany w czwartek 
komunikat o wizycie A. Gro-

bytowych i socjalnych kobiet.
kadr, którymi dysponuje oświa 
ta i wychowanie.

Wskaźnik zatrudnienia ko­
biet w Polsce zaliczany jest 
faktycznie do najwyższych w 
Europie. Ostatnie lata przynio 
sły generalną poprawę w dzie 
dżinie zatrudnienia kobiet. Wy 
starczy powiedzieć, iż obecnie 
na jedną kobietę poszukującą 
pracy czekają dwa wolne miej 
sca. Tylko w roku ubiegłym 
rozpoczęło pracę w gospodarce 
narodowej 244 tys. kobiet, co 
stanowi 61 proc, wszystkich 
nowo przyjętych do pracy.

Na uwagę zasługuje szybsze 
od ogólnego tempo wzrostu 
kwalifikacji zawodowych ko­
biet. Spośród absolwentów 
szkół ponadpodstawowych, któ 
rzy zostali zatrudnieni w 1973 
r„ dziewczęta ze szkolnymi dy 
plomami stanowiły około polo 
wy. Jeśli już mowa o kwalifi­
kacjach, należy podkreślić, że 
kobiety stanowią ponad 30 
proc, ogółu pracowników koń­
czących różnego rodzaju kur­
sy, mające na celu doskonale­
nie kwalifikacji.

kobiet dla Tez XIII 
KC PZPR.

Organizacje kobiece 
ją obecnie uwagę na 
zywaniu problemów

Plenum

skupia- 
rozwią- 
socjal-

nych, aby pracującej kobiecie 
umożliwić nie tylko zawodo­
wy sukces, ale stworzyć rów­
nież warunki do harmonijnego

Depesze gratulacyjne
Premier Piotr Jaroszewicz wy 

stosował depeszę gratulacyjną 
do premiera W. Brytanii Ha­
rolda Wilsona w związku z po< 
wołaniem go na to stanowi-) 
sko. Minister spraw zagraniczl 
nych Stefan Olszowski przesłał! 
gratulacje do nowo mianowa-,1 
nego ministra spraw zagra-' 
nicznych W. Brytanii J. Cal-; 
laghana. (PAP)

spełniania lego zadania. Kierowaliśmy alg nią, uataUJąc no»« zelota, 

nla płacowa l aocjalna, podejmując dodatkowe zamierzenia produkcyjna

zukając sposobów wygospodarowania zwiększonych

środków na pilna potrzeby

myki w stwierdza, że
Związek Radziecki i Syria są 
zadowclone z rozwoju dwu­
stronnych stosunków. Obydwa 
k"aje pragną rozwijać i umac- 
mąć istniejące już stosunki 
przyjaźni i współpracy oparte 
na zasadach poszanowania su­
werenności. nieingerencji w 
sprawy wewnętrzne oraz 
wspAlnoty celów walki z impe

Nowy gabinet 
izraelski

Premier Goldą Meir przed­
stawiła w środę wieczorem pre 
zydentowi Izraela, Katzirowi
listę nowego rządu. W skład

22 mini-gabinetu wchodzi
strów. z których 8 pełnić bę-

rializmem
ni^l izmem. (PAP)

^mem i kolo-

dzie funkcje ministerialne po 
raz pierwszy. Na stanowiskach 
ministrów obrony, spra”. za­
granicznych. finansów i rzkol- 
nictwa nie zaszły zmian v

PAP

Medal 30-lecia
Polski Ludowej
Rada Państwa uchwałą z 7 lutego br. 

ustanowiła „Medal 30-lecia Pblski Lu­
dowej’. Wnioski o nadanie medalu 
przedstawiają Radze Państwa: prezes 
Rady Ministrów, mimstrewie, kierow­
nicy centralnych urzędów i PAN. wo­
jewodowie lub prezydenci miast wyłą­
czonych z województw oraz upoważnio­
ne organy naczelnych władz partii, 
stronnictw politycznych. FJN i organi­
zacji społecznych. Wnioski te dotyczyć 
mogą tylko takich obywateli, którzy ma­
ją za sobą co najmniej 15-letnią ofiar­
ną i wyróżniającą się pracę zawodową 
w okresie 30-lecia Polski Ludowej i od­
znaczają się zaangażowaną działalnością 
społeczno-polityczną.

„Medal 30-lecia Polski Ludowej” no­
sić się będzie na wstążce czerwonej, 
wieloodcieniowej. Na rewersie medalu 
znajdą się słowa: walka, praca, socja­
lizm. (—)

Strajk powszechny w Etiopii
Związki zawodowe Etiopii przy- 

Stąjdły w czwartek do pierwszego 
w historii tego kraju strajku pow­
szechnego.

nych wobec handlu ze Związkiem 
Radzieckim. Stwierdził przy tym, 
że utrzymywanie tych zarządzeń 
jest sprzeczne z tendencjami od­
prężeniowymi.

epdlnym pragnieniem Jest keztahowanle najlepszych

młodych Polaków I Polek, podnoszenie rangi

dobrego

troekl o zbiorowe dobro.

ipóUycla, wzajemnej Życzliwości, ogólnej

Ma

dago pokolenia na światłych. prawych l aktywnych obywateli.

W Międzynarodowym Dniu

społecznej,

tyciu rodzinnym.

iszelklcj pomyślności dla katdej polskiej kobiety

I kat de go z jej najbUtszych.
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H. Kissinger o handlu z ZSRR
Henry Kissinger zwrócił się w 

CzWPrtek do Kongresu USA o znic 
sienie zarządzeń dyskryminacyj-

Utrzymanie weta Nixona
Senat USA nie obalił weta pre- 

rydenta Nixona wobec projektu 
ust'wy, przewidującej wprowa­
dzenie nadzwyczajnych środków

Irak i Iran rozpoczęły dialog
Agencja UPI, powołując się na 

dobrze poinformowane źródła 
urahskie pisze, że Irak i Iran roz­
poczęły rozmowy mające na celu 
likwidację napięcia na granicy 
nJędzy obu kra jami. Tymczasem 
w czwartek Hoszło ponownie 
do wymiany ognia artyleryjskiego

Desyzja rządu egipskiego
W celu rozwoju turystyki rząd 

egipski postanowił znieść wszj s- 
tk?e rodzaje ograniczeń związa­
nych z odwiedzaniem kraju

Zapowiedź procesów w Ctyile
Jak informuje AFP. na p^czat-

rada wojenna, aby sąązić Rt 
przeciwników junty wojskowej.
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idęowo-wychowawczą. Ukazu­
je bowiem w praktyce słusz­
ność drogi obranej przez pol­
skich komunistów, którzy — 
jako czołow7a siła narodu — 
widzieli przyszłość i rozwój 
Polski w socjalizmie, w opar­
ciu naszego kraju o sojusz i 
braterstwo ze Związkiem Ra­
dzieckim.

Przekształcenie Polski w 
kraj o potężnym nowoczesnym 
przemyśle, dokonana w7 30-'e- 
ciu rewolucja oświatowa któ­
ra zlikwidowała analfabetyzm, 
a obecnie zmierza do ohip?ja 
całej młodzieży obowiązkowym 
wykształceniem średnim cały 
awans cywilizacyjny — to 
wielkie, bezsporne atuty, któ­
re należy i trzeba należycie 
eksponować w p-acy ideowej 
i wychowawczej. Są one waż­
kim argumentem na rzecz re­
alności celów. jak:e stawia 
partia przed całym narodem u 
progu na^t^pneg^ 30-lecia.

Jak podkreślali uczestnicy 
narady — głównym celem 
wszystkich przedsięwzięć ja­
kie podejmowane beda w ro­
ku jubileuszu Polski Ludowej 
powinno bvć tworzenie warun­
ków do dalszego wzrostu ak­
tywności społeczeństwa o-’z 
stałe i systematyczne pogłę­
bianie i ugruntowywane socia_ 
listycznej świadomości całego 
narodu. Z założeń ustroju i 
praktyki budownictwa socja­
listycznego wyruka. że postęp 
we wszystkich dziedzinach żv_

cydujących o tempie rozwią­
zywania podstawowych pro­
blemów ekonomicznych.

Pierwszoplanowym zada­
niem aktywu propagandowe­
go pracującego w środowisku 
wiejskim, jest mobilizowanie 
członków partii i całej spo­
łeczności wiejskiej do rozwo­
ju współzawodnictwa w zakre 
sie hodowli, pełnego zagospo­
darowania ziemi, zwiększenia 
bazy paszowej, rozwoju form 
kooperacji.

Nawiązując do przyjętego 
przez XII Plenum KC kom­
pleksowego programu płaco- 
wo-socjalnego uczestnicy na­
rady wskazywali, iż stanowi 
on dowód konsekwentnej rea 
lizacji polityki partii, potwier 
dza pełną zgodność słów i czy 
nów. Program ten jest wyra­
zem ścisłej zależności między 
efektami ekonomicznymi, a po 
ziomem bytu ludzi pracy Wa 
żną rzeczą w pracy wycho­
wawczej jest zatem umacnia­
nie przekonania, że najpew­
niejszą drogą do przezwycię­
żania istniejących jeszcze na­
pięć i trudności, jakie towa­
rzyszą wysokiemu tempu roz­
woju kraju, jest właśnie utrzy 
manie wysokiej dynamiki u- 
sług. lepsza praca, poprawa 
jakości i efektywności gospo 
darowania we wszystkich dzie 
dżinach życia ekonomicznego 
i społecznego.

Uczestnicy narady podkreś

antysocjalistycznymi tendencja 
mi hamującymi procesy spo­
łeczno-gospodarczych przeobra 
żeń. Jest to ważne zadanie sto 
jące przed wszystkimi ogniwa 
mi frontu ideologicznego.

Doniosłe znaczenie dla z.więk 
szenia skuteczności i ofensjw- 
ności działania wspólnoty so­
cjalistycznej w tej sferze ode­
grała — jak przypomniano — 
grudniowa narada ideologicz­
na partii komunistycznych i ro 
Lotniczych w Moskwie.

Mamy — mówiono — nieza­
przeczalne atuty, które ukazu­
ją wyższość socjalizmu nad ka 
pitalizmem. Musimy zatem peł 
niej przedstawiać spoleczeń-
stwu wyższość socjalistycz-
nych zasad organizacji gospo- 
carki, kierowania działalnością 
państwa, życiem społeczeń­
stwa socjalistycznego, progra­
mu rozwoju kultury i oświaty, 
kształtowania ideowo-wycho­
wawczych postaw ludzi.

Szczególnie szerokie możli­
wości ukazywania wyższości 
socjalizmu tkwią w rozwoju 
demokracji socjalistycznej, któ 
ra przenosi środek ciężkości z
formalnego przyznawania

ci a osiągnąć iedvn:e
przez kształtowane twórczego 
zaangażowani lud^i p-a-y 
oraz ich świadomości. noprzez 
pogłebiar>ie wnływńw i uma-- 
n:anie kierownw^ej roli partii 
oraz rozszerzanie za^ęgu od­
działywania ideologii socjali­
stycznej.

Dzieląc sie dośw^demniami. 
uczestnicy dyskusji wskazy­
wali znacznie. jak:ę dla 
kształtowania oo=taw ludz­
kich mają właściwie ukazane 
tradycje zakładów p-acy po­
pularyzacja ludzi dobrej ro­
boty. prawidłowa pol:tyka ka­
drowa. prefe"ująca pracowni­
ków zaangażowanych, pełnych 
talentu i inicjatywy.

Dokonując wstępnego bilan­
su czynów produkcyjnych i 'no 
łecznych podejmowanych dla 
uczczenia 30-Tecla Boisk’ Lu­
dowej, zeb:erającv głos w dy­
skusji wskazywał! szczególną 
wartość jaka p-^ia^a snonxa- 
niczność zobowiązań. Rzeczą 
organizacji partvinych. pierw­
szoplanowym zadaniem środ­
ków masowego p-zekazu jest 
umiejętne koncentrowanie u_ 
wagi załóg robotniczych, kadry 
inżynie-yjno-te^hryeznei i wszy 
stkich ogniw zarządzających, 
na kluczowych zadaniach, de-

lali 
kie 
rok 
ale

szczególne znaczenie ja­
dła całego kraju posiada 
bieżący — rok ambitnych, 
i trudnych zadań. Obo-

wiązkiem wszystkich praco- 
wmików frontu ideowego jest 
więc wyjaśnianie, że warun­
kiem realizacji tych zadań 
jest ogromny i systematyczny 
wysiłek całego społeczeństwa, 
dalsze umacnianie dyscypliny 
społecznej, porządku, ładu i

praw i swobód na ich faktycz­
ną realizację.

Wiele uwagi w dyskusji po­
święcono spawom upowszech­
niania nauki marksizmu-leni- 
nizmu, doskonalenia pracy ak 
tywu propagandowego partii, 
podnoszenia poziomu pracy ga 
zet, radia i telewizji, kształce­
nia kadr frontu ideologicznego, 
a także postawne i aktywności 
każdego członka partii. Rozwi 
jając prace wewnątrz organi­
zacji partyjnych — mówiono — 
kształtujące postawą i aktyw_
ność 
lii,

każdego członka par-
chcemy

teczniej wiązać
coraz sku- 

: ludzi z

gospodarności. Dyskutanci
zwracali uwagę na konieczność 
bardziej ofensywnego zwalcza 
nia wszelkich przejawów nie­
rzetelnej pracy, bumelanctwa,

partią i jej polityką, utrwalać 
przekonanie o słuszności oora- 
nej drogi rozwoju, umacniać 
kierowniczą rolę partii, czy­
niąc coraz bliższą i coraz bar­
dziej realną wizję socjalistycz 
nego społeczeństwa przyszłości.

PAP
egoizmu partykularyzmu

Porozumienie z górnikami

Rząd H. Wilsona 
przywraca 5-dniowy 

tydzień pracy
W środę wieczorem po dwu- 

nastogodzinnych rokowaniach 
przywódców związku zawodo­
wego górników z przedstawi­
cielami państwowego urzędu 
węglowego, osiągnięto wstępne 
poi ozumienie, przewidujące, że 
strajk górników zostanie za­
kończony w najbliższy ponie- 
dzałek. Przedstawiciele rządu 
zgodzili się przyznać górni­
kom podwyżkę płac.

Po zakończeniu rokowań, 
przewodniczący związku zawo 
do w ego górników. Joe Gormley 
oświadczył, że porozumienie 
nie uwzględnia wszystkich żą­
dań górników, jednak umożli­
wia rozpoczęcie pracy w kopal 
mach.

Rząd labourzystowski podał 
w czwartek do wiadomości, że 
poczynając od północy z piątku 
na sobotę przywraca się w 
Anglii normalny 5-dniowy ty­
dzień pracy.

Premier W. Brytanii, Harold 
Wilson uzupełnił w czwartek 
swój gabinet, mianując 'orda 
Shepherda — lordem - straż­
nikiem tajnej pieczęci oraz 
orzewodniczącym Izbv Lordów. 
Także w czwartek H. Wilson 
mianował 41-letniego Roya 
Hattersleya ministrem stanu

Posiedzenie
Rady Państwa
T bm. odbyło się w Belwederze posiedzenie Rady Pań­

stwa. W posiedzeniu wziął udział wiceprezes Rady Mini­
strów — Kazimierz Olszewski.
Głównym punktem obrad 

było rozpatrzenie sprawozda­
nia z działalności Najwyższej 
Izby Kontroli w 1973 roku. Ra 
da Państwa pozytywnie oceni­
ła działalność Najwyższej Izby 
Kontroli, zwłaszcza w zakre­
sie koncentrowania się na pro 
blemach węzłowych dla rozwo 
ju społeczno-gospodarczego 
kraju, rozwijania kontroli 
sprawdzających nie tylko reali 
zację zaleceń NIK, ale badają 
cych też konkretne efekty uzy 
skane przez kontrolowaną jed 
nostkę. Przyjmując sprawoz­
danie do wiadomości Rada 
Państwa udzieliła Najwyższej 
Izbie Kontroli zaleceń dla jej 
dalszej działalności.

Z kolei Rada Państwa ro'zpa 
trzyła informację o sesjach bu 
dżetowych rad narodowych 
stwierdzając, że uchwalone 
budżety i plany terenowe słu­
żą realizacji podstawowych 
kierunków polityki społeczno- 
gospodarczej ustalonych na VI 
Zjeździe PZPR oraz rozwi­
niętych na 1 Krajowej Kon­
ferencji PZPR. Istotnym ele­
mentem tych sesji była reali­
zacja ustawowej funkcji rad

twórcze wiązanie realizacji za 
dań ogólnopaństwowych z do­
datkowymi możliwościami, wy 
nikającymi z zaangażowanych 
postaw i gospodarskiej tros­
ki, miejscowej ludności.

Następnie Rada Państwa roz 
patrzyła informację o kierun­
kach planowanej działalności 
sesyjnej rad narodowych.

Rada Państwa mianowała Ju 
liana Tworoga ambasadorem 
nadzwyczajnym i pełnomoc­
nym Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej w Zjednoczonej Repu 
blice Tanzanii oraz uwzględni­
ła prośby 23 osób o nadanie im 
obywatelstwa polskiego.

Julian Tworóg w latach 197#—71 
był przedstawicielem PRI. w Mię­
dzynarodowej Komisji Kontroli i 
Nadzoru w Wietnamie w stopnia 
ambasadora, a ostatnio — wicedy­
rektorem departamentu w MSZ.

PAP

Rokowania wiedeńskie

d. s. Europejskiego Wspólne- , jako podstawowych organów sa
go Rynku. (PAP) morzadu społecznego przez

Konferencja prasowa R. Nixona

Stan gospodarki USA 
budzi głęboki niepokój

Przemawiając na konferencji prasowej, poświęconej w za-
• sadzie zagadnieniom polityki wewnętrznej, prezydent USA 

Richard Nixon przyznał, że w kraju panuje głębokie zanie­
pokojenie z powodu ogólnego stanu gospodarki amerykań-
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Problem redukcji 
narodowych 
sił zbrojnych

marca odbyło s‘.ę 27 posie­

Włoskie tournee 
„Collegium Musicorum

Posnaniensum"
W swoją kolejną artystycz­

na podróż, tym razem aż na 
Półwysep Apeniński, wybiera 
się jutro wczesnym rankiem 
zespół „Collegium Musicorum 
Posnaniensum”. istniejący od 
25 lat przy Muzeum Instrumen 
tów Muzycznych. Specjalizuje 
sie *n w wykonawstwie muzy­
ki XVII i XVIH-Wiecznej. 
Obok dzieł kompozytorów Dol­
skich: Jarzębskiego czy Sza- 
rzyńskiego w jego repertuarze 
nie brak utworów V;vald!ego, 
Bacha. Glucka. Taki też oro* 
gram zaprezentują poznańscy 
muzycy podczas kilkunastu 
koncertów we Włoszech O^bę 
da się one m. in w Rzymie. 
Mediolanie. Taranto.

Powrót ll-o’obcwego zespołu 
pod wodza jego kiemwnka 
artystycznego — dr. Włodzi­
mierza Kamińskiego. przewi­
duje się na koniec miesiąca.

(wig)

Zachmurzenie duże z większymi 
T>rzejaśnieniami i mieiscami moż- 
liwe drobne opady śniegu. Tempe­
ratura maksvmalna w granicach: 
plus 2 do plus 5 stonni. Wiatry 
umiarkowane i dość Silne z kierun 
ków wschodnich.

□EsanA

limami unii "miiimii
Dzisiejszy serwis informacyjny 

Owocowa* Zb»«?*»k Kruszono

oraz przejawów marnotraws­
twa.

Dalszego znacznego wysiłku 
— mówiono — wymaga upow 
szechnienie treści socjalisty­
cznej ideologii, umacnian:e 
przekonania, iż socjalizm jest 

•źródłem wszystkich pozytyw­
nych zmian w losie narodu, 
w jego życiu materialnym i 
duchowym. Umacniając w 
świadomości społecznej idea­
ły socjalistyczne, kierunkując 
politykę społeczną partii na 
powszechne i praktyczne sto­
sowanie zasad sprawiedliwoś­
ci społecznej tworzymy — na 
co zwracano uwagę w dysku­
sji — mocną podstawę dla 
właściwego socjalistycznego 
pojmowania przez wszystkich 
obywateli w naszym kraju — 
w tym zwłaszcza młode poko 
lenie — sensu życia, zadań i 
perspektyw jednostki i na­
rodu.

Wizja socjalistycznej Polski 
pięćdziesięciolecia, którą na­
kreśliły tezy XIII Plenum KC 
PZPR stanie się dla dzisiej­
szej młodzieży rzeczywistoś­
cią, którą ona przede wszys­
tkim będzie kształtować. Zwra 
cajac uwagę na ten fakt i pod 
kreślając, iż dla dzisiejszego 
pokolenia Polska i socjalizm 
stanowią pojęcie nierozłączne, 
uczestnicy dyskusji wskazy­
wali potrzebę dalszego pogłę­
biania znajomości procesu bu 
downictwa socjalizmu u mło­
dego pokolenia.

Ważnym zadaniem ideowo- 
wychowawczym — mówili u- 
czestnicy narady — jest ukazy 
wanie na konkretnych przy­
kładach, których nie brak w 
każdym zakątku całego kraju, 
znaczenia wszechstronnej i sta 
le pogłębiającej się współpra­
cy polsko-radzieckiej, korzyś­
ci płynących z zacieśniania 
więzów integracyjnych kra­
jów socjalistycznej wspólnoty.

Sporo uwagi poświęcono w 
toku dyskusji konieczności 
zdecydowanej walki z wystę­
pującymi jeszcze tu i ówdzie 
postawami malkontenctwa, re 
liktami. hurżuazyjnej i drobno 
mieszeżańskiej mentalności,

Polsko-francuska
współpraca 

w dziedzinie oświaty
7 bm. był drugim dniem po 

bytu w Polsce delegacji fran­
cuskiego Ministerstwa Edu­
kacji Narodowej, której prze 
wodniczy minister Joseph Fon 
tanet.

skiej, a zwłaszcza — wzrostu
Inflacja — jak mówił prezy 

dent — została spowodowana 
przez dwa główne czynniki: 
wzrost cen ropy naftowej i in­
nych źródeł energii oraz wzrost 
cen żywności. Okazało się, że 
inflacja jest problemem „bar 
dzo przewlekłym i utrzyma się 
jeszcze przez pewien czas”. 
Jednocześnie prezydent podkre 
ślił, że w roku 1974 nie będzie 
recesji ekonomicznej w Sta­
nach Zjednoczonych.

ccn.
Reprezentantów dokumenty i 
inne materiały, niezbędne dla 
doprowadzenia do końca śledź 
twa w tej sprawie, jak również 
udzielić wyjaśnień na piśmie
zgodnie z życzeniem 
spotkać się osobiście 
rownictwem.

Odpowiadając na

komisji i 
z jej kie

pytanie,

Richard Nixon 
dział się przeciwko

wypowie- 
redukcji

Francuski minister 
przyjęty przez ministra 
zagranicznych PRL — 
na Olszowskiego.

Podczas spotkania w

został 
spraw 
Stefa-

Minis-
terstwie Nauki, Szkolnictwa 
Wyższego i Techniki, w któ­
rym ze strony polskiej uczest 
niczyło kierownictwo resortu 
z ministrem Janem Kaczmar­
kiem — pozytywnie oceniono 
dotychczasową bezpośrednią 
współpracę polskich i francus 
kich uczelni. Dalszy rozwój 
tej współpracy był głównym 
tematem rozmów. (PAP)

kredytów na cele wojskowe, 
której domaga się obecnie wie 
lu członków Kongresu. Na żą 
danie Pentagonu wydatki woj 
skowTe w przyszłym roku finan 
sowym mają wynieść rekordo 
wą sumę 87,7 miliarda dola­
rów. Prezydent motywował to 
okolicznością, że Stany Zjedno 
czone biorą udział w rokowa­
niach na temat wzajemnej re­
dukcji sił zbrojnych w Euro­
pie, wobec czego nie powinny 
redukować własnych sił zbrój 
nych w jednostronnym trybie.

Prezydentowi zadano wiele 
pytań dotyczących afery Wa- 
tergate. Oświadczył on, że jest 
gotów dostarczyć komisji Izby

jak wyglądają wyniki podróży 
Kissingera na Bliski Wschód i 
czy możliwe jest zniesienie 
embarga na dostawy ropy do 
USA — Richard Nixon powie 
dział:

— Embargo na dostawy ro­
py naftowej to problem, któ­
rego omawianie nie dałoby w 
obecnym momencie żadnych 
korzyści. Można tylko stwier­
dzić, że — o ile mi obecnie 
wiadomo — konferencja kra­
jów — producentów ropy zo­
stała wyznaczona na 11 mar­
ca. Jak wspomniałem około 10 
dni temu na poprzedniej kon­
ferencji prasowej, postęp na 
froncie dyplomatycznym nie 
jest wprawdzie związany ze 
zniesieniem embarga, ale nie­
uchronnie wywiera wpływ na 
stanowisko w tej sprawie.

PAP

dzenie plenarne delegacji 
państw uczestniczących w wie­
deńskich rokowaniach w spra­
wie wzajemnej redukcji sił 
zbrojnych i zbrojeń w Europie 
środkowej oraz związanych z 
nią posunięć. Posiedzeniu prze 
wodn;czył szef delegacji CSRS 
— amb. R. Klein. Głos zabie­
rali — przedstawiciel Polski — 
min. pełnomocny Tadeusz Stru_ 
lak oraz Belgii — Albert Wil- 
lot.

Uwagę obserwatorów zwró­
ciła ostatnio seria wystąpień 
delegatów państw socjali­
stycznych, biorących udział 
w rokowaniach. Podnieśli 
oni problem konieczności zre­
dukowania narodowych sił 
zbrojnych wraz z oczekiwa­
nym wycofaniem uzgodnio­
nej liczby radzieckich, ame­
rykańskich i innych obcych 
sił zbroinvch z Europy środko­
wej. (PAP)

Z procesu Z. Bielaja

Sprawa jasnego swetra

Recydywista oskarżony 
o zabójstwo 

przy ul. Łąkowej
Prokuratur* Wojewódzka w Po­

znaniu zakończyła śledztwo w 
sptawie Jerzego Zinczuka (zam. w 
Głowach, powiat Żnin), oskarżając 
go o zamordowanie mieszkanki Po 
znania — Domiceli Taberskiej.

25 kwietnia ub. roku iozorca 
jednego z domów przy ul. Ł#ko- 
wej w Poznaniu zawiadomił MO, 
że od kilku dni nie widział za­
mieszkałej w tym domu staruszki 
Domiceli Taberskiej. Po otwarciu 
drzwi (zamkniętych na 4 zamki) 
okazało się, że staruszka nie ty ie, 
a w mieszkaniu panuje niełsd. 
Sekcja zwłok i wstępne dochodze­
nie wykazały, że śmieró nastąpiła 
w wyniku wielu obrażeń zadanych 
kostką bazaltową, rusztem od pie­
ca i nożem kuchennym. MO za 
pośrednictwem prasy zwróciła 
się wówczas do wszystkich, którzy
mogliby pomóc wyjaśnieniu

Postępowanie karne przeciw­
ko Iwanowi Ślęzce (vel Zyg_
m jntowi 
nabierać 
blasku.

Bielajowi) zaczyna 
coraz pełniejszego 

Po nieoczekiwanych
zezraniach Zbigniewa P.. tak­
że dzień wczorajszy przyniósł 
wieści, równie, a może bar­
dziej jeszcze ciekawre i istotne 
dla sprawy. Oto bowiem przed 
trybunałem stanął 55 świadek 
procesu Tadeusz B. z zawodu 
prawnik, poprzednio pracują­
cy w konińskiej stacji benzy­
nowej.

Zeznał on w sposób — jak 
się wydaje — całkowicie wia­
rygodny. iż w czerwcu 1970 
roku, kiedy Bielaj (stały zresz­
tą klient) odwiedził tamtejszą 
stację CPN. — ubrany był w 
jasny (beżowy lub biały’ swe-

terek tzw. półgolf. Podkreślił 
to pfzesłuchiwany parokrot­
nie wykluczając możliwość 
cmyłki, mimo niesłychanie — 
co tu ukrywać — napastliwych 
pytań ze strony oskarżonego 
jak i jego obrońcy.

Godny zauważenia jest fakt, 
że podsądny po raz pierwszy 
w czasie procesu poważnie sie 
denerwował, utrzymując zde­
cydowanie — wspólnie zresztą 
z żoną — jakoby nigdy nie po 
siadał podobnej (chodzi o ko­
lor) części garderoby. Bo po­
wyższe stwierdzenia z pew­
nością nie ucieszyły go. osob­
nik bowiem, który stawił się 
po odbiór okuou w płockim ba 
rze „Piast” (jego zdjęcie — 
wprawdzie mocno zamazane — 
znajduje się w aktach), fakźe

miał na sobie takowy, jasny 
sweter.

Inny interesujący świadek to 
Anna P. — pseudonim . Han­
ka”, która w 1945 roku do­
starczyła Iwanowi Slezko kar­
tę repatriacyjną na nazwisko 
..Bielaj”. Wczoraj potwierdzi.
ła cną. znane wcześniej fakty 
dc tyczące przeszłości ’
wości oskarżonego, 
zeznania składali 
przesłuchiwani.
\ Na zakończenie 
cgłofeił postanowienie

i osobo- 
Podobne 
pozostali

trybunał
o prze-

prowadzeniu całodziennej sesji 
wyjazdowej w Płocku 14 mar­
ca, przede wszystkim z uwagi 
na ciężką chorobę męża dr 
Stefanii Kamińskiej, uniemoż­
liwiająca mu osobiste stawie­
nie się w Warszawie, (n—w)

oknlicznośei tego zabójstwa. Apel 
nie pozostał bez echa i m. '»• dńę 
ki temu ujęty został recydywista 
Jcizy Zinczuk, którego obecnie 
prokurator oskarża o to, że mię­
dzy 15 a 21 kwietnia ub. roku, w 
zamiarze dokonania rabunku p za­
bawił życia Domicelę Taberską, 
po czym zabrał z jej mieszkania 
zegarek, złoty pierścionek wartości 
2 SCO zł, złote kolczyki, dowód oso­
bisty i 2 książeczki z łącznym 
wkładem 5 50# zł. Przemawia za tym 
m. in. fakt, że ujawniony w miesz­
kaniu zamordowanej krwawy od­
cisk palca należy najprawdopodob­
niej do Jerzego Zinczuka.

Przesłuchiwany w toku śledztwa 
oskarżony m. in. powiedział, że po- 
życzsł Domiceli Taberskiej znacz­
ną kwotę, a mimo wielokrotnych 
nic nitów nie otrzymał tych pie­
niędzy, co w końcu doprowadziło 
do kłótni i zamordowania — przea 
niego — dłużniczki.

Proces odbędzie się przed 5ądetn 
Wojewódzkim w Poznaniu iak)
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Aktywny udział 
wielkopolskich kobiet

r Dokończenie ze str. 1

’dzialne funkcje zawodowe, po 
lityczne i społeczne. Sprawy 
socjalne znajdują się w cen­
trum uwagi. Np. przy gabine­
cie ginekologicznym zorganizo­
wano poradnię dla młodej mat 
ki, zakupiono specjalną odzież 
ochronną. W wyniku tych 
przedsięwzięć PFMŻ zdobyła 
we współzawodnictwie II 
w województwie, a I miej­
sce w Poznaniu oraz nagrodę 
WRZZ w wysokości 25 000 zł, 
z przeznaczeniem na cele so­
cjalne.

W czasie dyskusji przedsta­
wicielki poszczególnych powia

Zadania Kół
Gospodyń Wiejskich
Kierunki zespołowych form 

pracy oraz udział wiejskich ko 
biet w czynie 30-lecia PRL 
były 7 bm. tematem krajowej 
narady aktywu Kół Gospodyń 
Wiejskich. Bieżące zadania 
KGW omówiła wiceprezes za­
rządu CZKR — Zofia Staros, 
przypominając, że koła te, li­
czące ponad 1.200 tys. kobiet 
zrzeszonych w blisko 36 tys. 
kółek rolniczych, wnoszą istot 
ny wkład w rozwój i unowo­
cześnianie produkcji rolnej 
oraz przejawiają wiele inicja­
tywy w upowszechnianiu spe­
cjalizacji i kooperacji gospo­
darstw. (PAP)

Mrzonki 
pani Bartels

Roczniki statystyczne z re­
guły nie są pracami historycz 
nymi, ani też geograficzny­
mi. Toteż w urzędach staty­
stycznych Wiednia czy Rzymu 
nikomu nie przychodzi do gło 
wy, by tamtejszy rocznik sta 
tystyczny 1973 ilustrować ma­
pą monarchii austro-węgier- 
skiej w 1917, albo faszystow­
skich Wioch z 1939 roku.

Inaczej dzieje się w Niem­
czech Zachodnich. Oto uka­
zał się tam urzędowy „Rocz­
nik Statystyczny NRF 1973 ro 
ku”, firmowany przez prezesa 
Federalnego Urzędu Statysty­
cznego w Wiesbaden, panią 
dr Hildegardę Bartels. Stutt- 
garckie wydawnictwo Kohlham 
mer-Verlag rozprowadza tę 
książkę po całym świecie, re­
klamując ją jako „kompen­
dium aktualnej wiedzy”. I w 
tym właśnie wydawnictwie 
już na jego pierwszej stroni­
cy, zaraz po godle państwo­
wym Republiki Federalnej, 
czytelnik znajduje mapę ,.wiel 
kich Niemiec” w ich grani­
cach z 1937 roku, z zaznacze­
niem NRF, NRD, a także — 
jak się tam pisze — :em 
Wschodnich Rzeszy Niemiec­
kiej”. pod którym to mianem 
przedstawia się zachodnie te­
rytoria ZSRR i Polski. Urząd 
Statystyczny pani Bartels jest 
konsekwentny w swoich rewan 
żystowskich życzeniach: Ler- 
lin Zachodni — whrew w zyst 
kim układom międzynarodo­
wym — traktuje jako część 
Republiki Federalnej.

Dla pani Bartels wciąż istnie 
je III Rzesza Niemiecka. Tak 
jakby nie rozpadła się w wy­
niku klęski wojennej, a NRF 
nie podpisała układów norma­
lizacyjnych z ZSRR, Polską i 
NRD. Te poglądy mogłyby 
być prywatną sprawą .tni 
Bartels, gdyby nie fakt, że 
kieruje ona urzędem państwo­
wym.

Na szczęście są to tylko 
mrzonki i pobożne życzenia. 
Dlaczego jednak tolerowane 
przez rząd boński? (tk) 

tów mówiły o pełnym zaanga­
żowaniu kobiet wielkopolskich 
w obchodach 30-lecia Polski 
Ludowej.

I sekretarz Kw PZPR w Po 
znaniu w imieniu Egzekutywy 
KW podziękował kobietom 
Wielkopolski za ich codzien­
ną. efektywną pracę zawodo­
wą, za wychowanie dzieci, 
troskę o sprawy rodziny, za 
pracę społeczną. Słowa uzna­
nia skierował do kobiet praeu 
jących w PFMŻ za ich wzoro­
wą pracę i obywatelską posta­
wę. Mówca zwrócił uwagę na 
konieczność podnoszenia kwa­
lifikacji zawodowych, niezbęd 
nych w utrzymaniu wysokiego 
tempa rozwoju naszego kraju. 
Mówił o osiągnięciach minio­
nego roku oraz o potrzebie 
czynnego uczestnictwa kobiet 
w obchodach 30-lecia. o po­
trzebie codziennej dbałości o 
ad i porządek w naszym kra- 
iu.

Na zakończenie podjęto 
uchwałę o uczestnictwie ko­
biet w czynach społecznych. 
Postanowiono, że niedziela, 21 
kwietnia br.. będzie dniem czy 
nu społecznego kobiet dla 
upiększenia miejsca zamieszka 
ni a. (bg)

W przededniu Międzynaro- 
dow ego Dnia Kobiet odbyło się 
wczoraj w Bukowcu Górnym 
w powiecie leszczyńskim spot­
kanie członkiń miejscowego 
Kcła Gospodyń Wiejskich z 
gospodarzami województwa.

Przewodnicząca Koła Gos­
podyń Wiejskich Anna Mar­
kiewicz przedstawiła działal­
ność społeczną, oświatę wą i 
kulturalną dzielnych niewiast

W Wielkopolsce

Koordynacja poczynań 
poprawi stan pamiątkarstwa

Wielkopolskę, Poznań odwie 
dza mnóstwo turystów krajo­
wych i zagranicznych. Miasto 
Międzynarodowych Targów, 
skupia corocznie na sobie uwa 
gę całego kraju. W tym roku 
odbędzie się w Poznaniu 
impreza najwyższej rangi — 
Centralne Dożynki.

Wielu chciałoby wywieźć z 
miasta nie tylko wspomnie­
nia, lecz również pamiątki, 
przypominające im pobyt w 
Wielkopolsce. Wystarczy jed­
nak przejść się po poznań­
skich i wielkopolskich skle­
pach, by zdać sobie sprawę z 
ubóstwa i nijakości oferowa­
nego w tym zakresie towaru. 
Nieśmiertelne motywy kozioł­
ków, ratusza, nie wyczerpują 
przecież bogactwa tradycji i 
dzisiejszości jednego z naj­
żywszych i najciekawszych 
folklorystycznie regionów kra 
ju. Posiadającego przy tym 
jedno z najbardziej aktyw­
nych środowisk plastycznych 
Polski oraz wspaniałe trady­
cje rzemiosła.

Dlatego też cieszy decyzja 
powołania pełnomocnika pre­
zydenta miasta Poznania do 
spraw pamiątkarstwa. Został 
nim dr Józef Jasiński, dyrek­
tor „Jubilera”. Pełnomocnik 
koordynować będzie wytwór- 
stw’o i handel pamiątkami 
wszystkich instytucji do tego 
powołanych. a szczególnie 
Związku Spółdzielni Przemy­
słu Ludowego i Artystycznego 
„Cepelia”, Izby Rzemieślniczej 
oraz Spółdzielczego Zrzeszenia 
Wytwórców Przemysłu Ludo­
wego i Artystycznego.

Dla dalszego rozwoju pa­
miątkarstwa w Wielkopolsce 
ważna była wczorajsza narada 

z Bukowca Górnego. Im wieś 
zawdzięcza realizację większoś 
ci inicjatyw, jak np. budowa­
ny obecnie wiejski dom kul­
tury. izbę pamiątek regional­
nych, założone chodniki, scnlud 
ny wygląd wsi i zagród, żgło 
siła w imieniu KGW zobowią­
zanie dla uczczenia jubileuszu 
3C lecia Polski Ludowej. Wszy­
stkie członkinie postanowiły 
uchować dodatkowo po dwa 
bekony. Kobiety pracujące w 
Zakładzie Wikliniarskc Zrzci- 
nierskim zobowiązały się dać 
dodatkową produkcję koszy­
ków na eksport.

Przemawiający w imieniu 
Egzekutywy KW i władz wo­
jewództwa I sekretarz KW 
PZPR podkreślił obywatelską 
postawę gospodyń Bukowca 
Górnego, złożył im podzięko­
wanie za dotychczasową dzia­
łalność i zobowiązania. Prze­
kazał zbiorową Odznakę Ho­
norową „Za Zasługi w Roz­
woju Województwa Poznań­
skiego” przyznaną dla Kcła 
Gospodyń Wiejskich w Buków 
cu Górnym. Indywidualnie 
Odznaki Honor ow’e otrzymały: 
Anna Markiewicz, Mar.anna 
Maćkowiak i Waleria Białas.

Fotem niewielka sala kiubu 
trzęsła się od dziarskich przy­
tupów, okrzyków i przyśpie­
wek Występował słynny zes­
pól regionalny. Po statecznych 
gospodyniach i gospodarzach 
ich następcy dziewczęta i cnłop 
cy w wieku szkolnym, a na 
końcu najmłodsi. Z kolei miesz 
kańcy Bukowca Górnego udali 
się do Włoszakowic na koncert 
rc zrywkowy przygotowany 
przez Rozgłośnię Poznańską 
Polskiego Radia, (emp) 

zorganizowana w Poznaniu 
przez Wojewódzki Komitet 
Stronnictwa Demokratyczne­
go w porozumieniu z Komite­
tem Wojewódzkim PZPR. Na­
rada zgromadziła oprócz przed 
stawicieli władz politycznych 
i administracyjnych oraz życia 
gospodarczego Wielkopolski, 
reprezentantów środowisk kul 
turalnych. Przedyskutowano

Kłopoty rodzinne 
u naszego sąsiada
Dokończenie ze str. 3

wych wniesionych zostało 
przez kobiety (w 1972 r. 64,8 
proc.). Jest to m. in. przeja­
wem rosnącej pozycji społecz­
nej kobiet w NRD, ich równo 
uprawnienia i ekonomicznej 
niezależności.

Większość wymienionych tu 
taj powodów ma oczywiście 
znacznie głębiej tkwiące korze 
nie. Przeważnie w ciągle jesz­
cze niedostatecznym przygoto­
waniu do małżeństwa i założe­
nia rodziny a specjalnie wy­
chowywania maleńkich dzieci. 
W tym procesie wychowaw’- 
czym młodych ludzi znacznie 
większą jak dotychczas rolę 
powinny odgrywać szkoły, do­
my rodzinne, organizacje mło­
dzieżowe i lepsze uprzytomnia 
nie młodym obowiązujących 
oraw odnoszących się do wszy 
stkich zagadnień rodziny.

Jaki jest czasowy punkt krv 
tyczny małżeństw w NRD’ 
Najczęściej pomiędzy drugim 

a czwartym rokiem od jego za 
warcia. Natomiast jeszcze 
wcześniej ujawnia się kryzys 
w małżeństwach zawartych 
przez bardzo młodych ludzi. 
W chwili obecnej zjawisko to 
ma tendencje do pogłębiania 
się i przeciętnie, jak to wyka­
zują statystyki sądowe, skraca 
sie czas ich trwania.

Na przeciwległej części skali 
wieku małżonków, ilość rozwo 
dów małżeństw, które trwały 
10 a nawet 25 lat także wzro­
sła. Natomiast trwałość po­
wtórnie zawartych małżeństw 
nie odbiega od ogólnie stwier­
dzonych norm. W 1972 r. roz­
wody otrzymało 17,7 proc.

|N O T A f N L k| IKMLTMRALNYI
LAUREACI FESTIWALU KICZL

W zorganizowanym przez Komi­
sję Kultury ZW SZSP w Pozna­
niu drugim Ogólnopolskim Festi­
walu Kiczu Filmowego, pierwsze 
miejsce przyznano filmowi „Przy 
goda z piosenką", drugie — „150 
na godzinę, trzecie — „Szerokiej 
drogi, kochanie". Nagrody specjał 
ne przynano filmom „Opętanie" 
i „Brylanty pani Zuzy”.

NOWA GALERIA

Obok „Akumulatorów”, powstała 
w Poznaniu nowa studencka gale 
ria w klubie „Cicibór". Jej dzia­
łalność zainaugurowała ciekawa, 
o dużym ładunku liryzmu wysta­
wa obrazów i grafik studenta 
PWSSP w Poznaniu, Jana Stok- 
fisza.

ELIMINACJE PIOSENKARZY

4 marca odbył się w Pozncniu 
konkurs — eliminacja do XI Festi 
walu Piosenki i Piosenkarzy Stu­
denckich w Krakowie (28—31 ma­
rzec). Jury do udziału w Festiwa 
lu zakwalifikowało Elżbietę Wie­
czorek ze Studia Piosenki „Nurt”.

STUDENCKIE IMPREZY

W dniach 16 do 24 lutego odby­
wały się w Poznaniu Dni Kultu­
ry UAM. Od 22 do 24 marca teatr 
„PZ 12-07" z UAM i Studio Pan­
tomimy przy klubie „Nurt” wez­
mą udział w białostockim Festi­
walu Teatrów Studenckich — 
„Start-74”. Na początku kwietnia 
odbędzie się w Poznaniu Festiwal 
Piosenki Studentów Zagranicz­
nych. W kwietniu także zorgani­
zowane zostaną Dni Kultury Po­
litechniki Poznańskiej. W dniach 
od 18 do 24 kwietnia będą trwały 
Debiuty Wiosny, a od 2 do 5 maja 
Studencka Wiosna Kulturalna. 
Wreszcie w okresie od 15 sierpnia 
do 15 września zorganizowane zo 
staną Studenckie Warsztaty Ar­
tystyczne w Międzychodzie

(bran)

główme problemy rozwoju pa­
miątkarstwa w Wielkopolsce. 
sprawy produkcji pamiątek w 
poszczególnych pionach gospo 
darczych, handlu pamiątkami 
oraz wzornictwa. Opracowano 
szczegółowe wnioski, których 
realizacja wniesie zasadniczą 
zmianę i poprawę stanu pa­
miątkarstwa w Poznaniu i 
Wielkopolsce. (bran) 

mężczyzn, którzy poprzednio 
już się raz rozwiedli i 15,3 
proc, kobiet. A 8.2 proc, rozwo 
dów przeprowadzili małżon­
kowie, którzy oboje już raz 
uzyskali podobne orzeczenia 
sądowe.

Obserwacje autorów potwier 
dziły także, iż lepsza sytuacja 
materialna małżeństwa nie 
wpływa automatycznie na ich 
trwałość. Dopiero wzrost świa­
domości. wzrost poczucia od­
powiedzialności szczególnie mo 
ralnej i poziomu intelektualne 
go w sumie kształtują ludzi 
jako partnerów, których współ 
życie małżeńskie jest harmo­
nijne a tym samym bardzo 
trwałe.

Praca tutaj zrelacjonowana 
czytelnikom, zachęciła mnie do 
przeprowadzenia kilku roz­
mów z osobami, którym p-a- 
wo zwróciło „wolność” osobi­
stą. Na ogół traktuje się tutaj, 
w NRD, te zawsze przecież 
trudne sprawy znacznie bar­
dziej rzeczowo, z mniejszymi 
skłonnościami do rozdrapywa­
nia ich. dramatyzowania i hi­
sterii. W większości jednak wy 
padków. szczególnie gdy roz- 
wód dotknął dzieci, pozostawił 
on silne ślady w psychice lu­
dzi i wiele trwałych urazów. 
Wysoki poziom opieki społecz­
nej. tak charakterystyczny dla 
ustroju socjalistycznego, dobrg 
troska o „osierocone” dzieci, 
ustawodawstwo broniące inte­
resów rodziny zmniejszają oso 
biste tragedie i napięcia. Mi­
mo to. a chciałbym to podkrrś 
lić; prawie zawsze rozwód 
jest tragedią, pełną ludzkich 
dramatów

HENRYK TYCNER

W Poznaniu: Lech — AZS

Finisz ekstraklasy
koszykarek

Już tylko dwie 
wek mistrzowskich 
tomiast, mają jeszcze do

W lidze pań, sytuacja po ostaf- 
r;ięh zwycięstwach poznańskich 
akademiczek, nad prawie pewnym 
kandydatem do tytułu mistrza Pol 
ski _ Wisłą, mocno się skompli­
kowała. Obecnie dwaj najwięks 
rywale Wisła i ŁKS, mają taką 
samą liczbę punktów i o tytule 
mistrzowskim zadecydują dopiero 
bezpośrednie pojedynki tych dru­
żyn które odbędą się 16 i 17 bm. 
w Łodzi. Warto tu dodać, że w

Bezbramkowe derby
Olimpii i Warty

Bezbramkowym rezultatem zakoń 
czył się wczoraj sparingowy 
mecz piłkarski zespołów OUmpii i 
Warty. Późna godzina, spotkanie 
rozegrano przy świetle elektrycz­
nym, spowodowała że tylko najwy 
tiwalsi kibice przybyli na stadion, 
Vcv dopingować piłkarzy. I chyba 
się nie zawiedli, byli świadkami 
meczu rozgrywanego w- dość szyb 
kim tempie, który okresami mógł 
się podobać. Jak na początek sezo 
nu oba zespoły wykazały dość do­
bre przygotowanie techniczne i 
kondycyjne. Gorzej było z takty­
ka W miarę zbliżania się do po- 
ia karnego zawodnicy zaczynali ba 
wić się w' zawńłe podania, które 
najczęściej stawały się łupem o- 
ł-jońców. W tej sytuacji trudno 
byłe marzyć o zdobyciu bramek. 
Nie oglądaliśmy również zbjt wie­
lu strzałów z. dalszych odległości 
i to były najważniejsze mankamen 
ty obu zespołów.

A oto składy w jakich wybiegły 
na boisko obie drużyny:

0’impia: Adamski, Lisiak, Hahn, 
Wiśniewski, Polowczyk, Grześko­
wiak, Mularczyk, Kołat, Niekling, 
Gołaszewski, Melerowlcz.

Warta: Cieślak, Przybylski, Ze- 
ga-, Joczys, Zawal, Laszczok, Ja­
nus, Franiak, Pucała, Krasowski, 
Kucz, (zb)

Sukces polskich piłkarzy ręcznych 
- w sobotę walka o brązowy medal

Reprezentanci Polski wywalczyli drugie miejsce w półfinale VIII 
Mistrzostw Świata w Piłce Ręcznej Mężczyzn, rozgrywanych w NRD.

Polacy odnieśli w czwartek w 
Karl-Marx-Stadt swoje czwarte z 
kolei zwycięstwo w turnieju. Po­
konali oni Duńczyków 14:9 (6:51 
B:amki dla naszego zespołu zdoby 
li- Lech — 3 (dwie z karnego), Gmy 
rek — 3, Melzer — 2, Banarz — 2 o- 
raz Antczak, Klempel, Kuchta i 
Szolc.

Zwycięstwo nad Duńczykami, nd 
niesione po zaciętej walce, było za 
greżone tylko do 50 min. spotka­
nia. Na początku gry Duncz.ycy 
przejawiali więcej inicjatywy, na­
tomiast naszym napastnikom bra­
kowało precyzji i szczęścia. Po 20 
m*n. spotkania wynik był remiso­
wy 5:5. W naszej druźyn-ie przed 
przerwą najlepszym zawodnikiem 
w polu był Gmyrek. a w bramce 
świetnie spisywał się Szymczak. 
Dzięki spokojnym interwencjcm 
nolskiego bramkarza i jego umie­
jętnemu kierowaniu zespołem, bia 
ło-czerwoni stopniowo przejęli ini 
cjatywę i nie oddali prowadzenia 
do końca gry. Zwłaszcza pc przer­
wie dała o sobie znać przewaga 
kondycyjna polskiego zespołu.

Reprezentacja Polski osiągnęła 
więc największy sukces w historii 
niszej piłki ręcznej. W sobotę w 
nali im. Seelenbindera w Berlinie 
biało-czerwoni zmierzą się w wal-

Schmidt mistrzem Polski
Doda na IV miejscu

Osiem godzin trwała partia ostat 
niej rundy XXXI Szachowych In­
dywidualnych Mistrzostw Polski w 
Zielonej Górze pomiędzy reprezen 
tantami Poznania Doda i Kruszyn 
skirn. Zwyciężył Doda. A oto koń­
cowa tabela mistrzostw: 1. W. 
Schmidt (Maraton W-wa) 13 pkt. 2. 
A Sznapik (Maraton W-wa) 12,5 3 
J. Adamski (Legion W-wa) 11,5 4. 
Z Doda (Lech P.) 10,5 5. J. Kostro 
(Hutnik Nowa Huta) 10,5 6. Z. 
Szymczak (Avia Świdnik) 1*1 7. J. 
Pnkojowczyk (Łączność Bydgoszcz) 
9.5 8. A. Filipowicz (Legion W-w?) 
9 9. K. Pytel — obrońca tytułu 
(Start Lublin) 9. Dalsze miejsca 
poznaniaków: 11. B. Pietrusiak 
(Lech P.) 8 pkt i 16. w. Kruszyń­
ski 6 pkt.

Zwycięzca w turnieju mistrz mię 
d7Vramdowy Włodzimierz Schmidt 
ma lat .30. 7 zawodu jest inzynie- 
_em elektryl mm. Wychowanek po 
znańskich k’vbńw. Tytuł mistrza 
Polski uzyskał już w 1971 r. w te 
go”ocznvm finale nie przegra! żad 
nei partii. 9 wygrał i 3 zremisował

Wysokie nM*- ’sce mistrza miedzy 
no udowego Zbigniewa Dody kwa 
lifikuje go do kadry olimpijskiej.

(nt)

serie spotkań, pozostały do zakończenia rozgry- 
sezonu 1973/14 I ligi koszykarek. Koszykarze na- 

rozegra ńa cztery serie.
pierwszej rundzie Wisła wygrała 
w Krakowie z ŁKS-em 78:66, ale 
drugi pojedynek przegrała 59:63.

W Poznaniu w najbliższą sobo­
tę i niedzielę, dojdzie do bardzo 
interesujących pojedynków pomię­
dzy Lechem i AZS-ein Poznań, 
które odbędą się w sali przy ul. 
Chwiałkowskiego. Akademicki wy 
da lą się być ostatnio w dobrej for­
mie. o czym najlepiej świadczą ich 
zwycięstwa nad Wisłą. Zespół Le­
cha natomiast, przegrał co praw­
da dwa mecze w Gdańsku, ale w 
bardzo minimalnym stosunku, a 
ponadto na pewno będzie chciał 
się zrewanżować AZS-owi za po­
rażki poniesione w pierwszej run­
dzie. kiedy to w sali przy ul. Młyń 
skiej uległ 63:72 i 59:61. Wydalę 
się. że w obu meczach Lecha z 
AZS-em, sprawa końcowego wy­
niku pozostaje otwarta i trudno 
tu doszukiwać się zdecydowanego 
faworyta. Ponadto Olimpia po 
dojmuje u siebie Włókniarza z 
Iab:anic i nie powinna mieć więk­
szych trudności z rozstrzygnięciem 
tych meczy na swoją korzyść. 
Wisła gra w Krakowie z AZS-em 
Warszawą, AZS Lublin spotyka się 
ze Spójnią Gdańsk a Polonia z 
l;KS-em.

Równie interesujące pojedynki 
będziemy obserwować w ekstra­
klasie koszykarzy. W Poznaniu 
Lech gra ze Śląskiem i spotkania 
te na pewno wywołają ogromne 
zainteresowanie. Zespół SląsKa ma 
wśród poznańskich kibiców usta­
loną markę i obawiamy się, ze 
sala przy ul. Chwiałkowskiego uie 
pc mieści wszystkich chętnych obej 
rżenia tych pojedynków. Oba zes- 
peły zajmują w tabeli I ligi miej­
sca w bezpośrednim sąsiedztwie 
(Śląsk ma o 1 punkt więcej od Le- 
chai i ewentualne zwycięstwa jed- 
t.ego z nich, mogą mieć istotny 
wpływ, na pozycję po zakończeniu 
rozgrywek.

W innych meczach grają: Wy­
brzeże — Polonia, Wisła — Spój­
nia. Pogoń — Lublinianka, Legia 
— Resoria. (s) 

ce o brązowy medal z mistrzem o- 
limpijskim Jugosławią, która nie 
snodziewanie przegrała w czwar 
tek z NRD 17:19 (8:10). W głównym 
finale obok NRD, znaleźli się trzy 
krotni mistrzowie świata Rumuni, 
którzy wygrali w czwartek w 
Sehwerinie z CSRS 20:13 (11:6). Do 
piero o piąte miejsce ubiegać się 
beda drużyny CSRS i ZSRR. Sió­
demka radziecka wygrała z Węgra 
mi 17:15 (8:7). (ob)

Dwa zwycięstwa 
hokeistów Bogdanki 

Sukcesem poznaniaków zakoń­
czyło się wczorajsze spotkanie w 
hokeju na lodzie, w którym prze­
ciwnikiem juniorów HKS-u Bog­
danki był przebywający w Polsce 
zespół juniorów Vesterma1ms IF 
ze Sztokholmu. Po stojącej na dość 
dobrym poziomie grze lepszą oka­
zała się drużyna Bogdanki, odno­
sząc zwycięstwo 6:2 (2:0, 2:0, 2:2). 
Bramki dla zwycięzców zdobyli: J. 
Rausz 2 oraz W. Rausz, Błaszczyk, 
Luciwiczak i Kaczmarek po 1.

Spotkanie to zainaugurowało roz 
gryw’any w Poznaniu hokejowy tur 
niej juniorów, w którym obok go­
spodarzy występują także zespoły 
Unii Oświęcim, Stilonu Gorzów i 
: eprezentacja województwa łódz­
kiego. Pierwsze mecze w turnieju 
odbędą się dziś o godz. 16 30 1 o 19

W spotkaniu o mistrzostwo ligi 
międzywojewódzkiej młodzików, 
zespół Bogdanki pokonał wczoiaj 
swych rówieśników’ z Polonii Byd 

: gost.cz 10:4 (6:1, 2:2, 2:1). (zb)

Toni Sailer podejrzany 
o dokonanie gwałtu

Przebywający w Zakopanem, 
gdzie rozgrywane były w środę za 
wody narciarskie o Puchar Świa­
ta, dwaj pracownicy włoskiej fir­
my „San Marco”, produ?<ującej 
sprzęt sportowy oraz kierownik e- 
kipy austriackich narciarzy Toni 
Sailer stali się przedmiotem skar­
gi o zgwałcenie i pobicie. Milicja 
Obywatelska wszczęła ś'edztwo i 
zatrzymała paszporty tym trzem o- 

’ bywatelom zagranicznym.
Prokuratura w Zakopanem wy­

raziła zgedę na zwrócenie paszpor 
tu Toni Sailerowi pod warunniem, 
że zapłaci on kaucję. Poi wpłaceniu 
wymaganej kaucji T. Sailer opu­
ścił Polskę. Jest on zobowiązany 
do stawienia się na rozprawę sądo 
wą. (ob)

gost.cz


Kobiety na medal
Zebranie skończyło się nad 

spodziewanie szybko. 
Dla wszystkich było 

jasne, że funkcję sołtysa peł­
nić powinna Bolesława Prusa 
kowa. Obecni na zebraniu mąż 

i dorosły syn przyszłej pani soł 
tys nie bardzo czuli się usa­
tysfakcjonowani takim zaszczy 
tern. Z opacznie pojmowaną 
męską ambicją, przestrzegał 
mąż żonę:

— Nie przyjmuj urzędu.
— Matka opamiętaj się — 

wtórował mu syn.
Ale sala oklaskami przyjęła 

kandydaturę Prusakowej i nim 
sama zainteresowana się opa­
miętała, jak radził małżonek, 
winszowano jej wyboru na -?nł 
tysa gromady Dymaczewo No­
we w powiecie poznańskim.

W domu nie chcą zaakcepto 
wrać rozlicznych funkcji pani 
Bolesławy. Jeszcze nie tak 
dawno, bo przed paru laty cho 
dziła do pracy w pobliskiej ce 
gielni, a potem zajmowała się 
domem. Gruntu wprawdzie Pru 
sakowie nie mają, ale roboty w 
gospodarstwie jest dość i bez 
ziemi. Już wtedy, gdy trzeba 
było komuś w-e wsi pomóc, 
przybiegała pierwsza.

Na kurs hafciarski, który zor 
ganizowano w Szkole Podsta- 
wow-ej w Będlewie, oddalonej 
od Dymaczew-a Nowe­
go o 2 kilometry, też 
zgłosiła się pierwsza. Ten 
kurs, aż trudno uwierzyć, stał 
się zaczynem wszystkiego, co 
nowe we wsi.

Widać, nie jedna Prusakowa 
odczuwała potrzebę kontaktu z 
ludźmi, bo rychło na kurs zgło 
siło się prawie 40 kobiet. 
Skrupulatnie uiszczały składki 
na opłacenie mieszkania wyna 
jętego na lekcje haftu, kolejno 
nosiły opał i z utęsknieniem 
czekały na budowę świetlicy, o 
której we wsi mówiono coraz 
częściej. Świetlicę i pomieszczę
nie na sklep miano budować w 
czynie społecznym. Powołano 
specjalny komitet, którego 
członkami byli mężczyźni.

Przez rok rozprawiali o 
świetlicy i o sklepie. Zastana­
wiali się, co będzie musiała 
zrobić wieś, a co zrobi Gmin­
na Spółdzielnia. Po roku tych 
roztrząsań, zwołano następnie 
zebranie. Do ospałego komite­
tu dokooptowano Prusakową i 
Orwatową. Właśnie niedawno 
razem z całą grupą skończyły 
kurs hafciarski. Tak przywy­
kły do wspólnych spotkań, że 
postanowiły je kontynuować.

— Czternastego marca 1969, 
w dzień rozdania świadectw — 
wspomina Teresa Orwatowa — 
założyłyśmy Kolo Gospodyń 
Wiejskich.

Kobiety z Dymaczewa 
Nowego pracowicie wy­
szywające serwety, z świa­
dectwem kwalifikowanej 
hafciarki w ręce, poczuły się... 
bardziej samodzielne. Co tu, 
mówić, zbiórki po cudzych 
mieszkaniach były uciążliwe, 
nie kryły więc swojego nieza 
dowolenia z nieporadności ko­
mitetu budowy świetlicy.

Teraz, gdy weszły w jego 
skład, zamiast po męsku mó-

0 oszczędnościach materiałowych 
mówi się u nas od dawna, nieste­
ty nie zawsze z wielkim skut­

kiem. Obecnie przyszedł czas, kiedy 
okrągłe wypowiedzi i gorące zapew­
nienia już nie wystarczą, trzeba zacząć 
działać.

Nie oznacza to bynajmniej, że nic 
w tym kierunku nie zrobiono, ale że 
zrobiono dotąd za mało. Weźmy np. 
•iką analizę wartości i inżynierię ma- 
ttiriałową. Tam, gdzie zaczęto je szo­
sować na serio, przynoszą one już czę­
sto znakomite wyniki.

Przyznajem^ że wiemy o istnieniu 
szeregu w tej mierze nakazów i zarzą­
dzeń i że brak wciąż odpowiednich od­
dolnych inicjatyw, solidnego przyjrze­
nia się sytuacji na własnym podwór­
ku, w fabrycznych halach i magazy­
nach. A także — i może przede wszy­
stkim w biurach konstrukcyjnych i 
projektowych, gdzie rodzą się owe ma­
szyny. zbyt ciężkie i zajmujące za 
wiele ^przestrzeni, by można było ko­
rzystnie je eksportować. Nadmierne 
ilości stali i innych materiałów w 
tych maszynach a także w rożnego 
rodzaju dźwigarach, profilach i in­
nych wyrobach walcowanych, to prze­
cież jeden z najbardziej typowych prze 
jawów wciąż jeszcze istniejącego mar­
notrawstwa surowców. Dodajmy, su­
rowców drogich i dziś coraz droższych

Kryzys surowcowy, tlący od dość 
dawna, ale który z końcem roku ub. 
dał znać o sobie ze zdwojoną siłą, 
przede wszystkim w formie gwałtow­
nej zwyżki na rynku światowym cen 
na większość surowców — a nie tylko 
na paliwa płynne — zmusza obecnie

wić o obiektywnych trudnoś 
ciach, zaczęły po kobiecemu je 
rozwiązywać. Najpierw posta 
rały się o dokumentację. Prze 
konujące to musiały być sta­
rania, bo projektanci wykonali 
ją w czynie społecznym. Za 
pieniądze z Gminnej Spółdziel 
ni w Mosinie zakupiły cement. 
Były tygodnie, że dzień po 
dniu jeździły do Poznania, do 
Mosiny. Rano o godzinie 5 sta 
ły w kolejce po materiały Pu 
dowlane. We wsi jeszcze dzi­
siaj wspominają, jak to męż­
czyźni wrócili bez cementu i 
trzeba było przerwać robotę. 
Wtedy Prusakowa i Orwatowa 
rozsierdzone wsiadły na wóz, 
którym wrócili mężczyźni 
i pojechały z powrotem do Mo 
siny. Na nic się zdały zapew­
nienia prezesa GS — Maria 
na Rembowskiego, że cementu 
nie ma.

— Bez cementu nie wracamy 
— oznajmiły. Jak nie ma, to 
pożyczcie — poradziły.

W końcu prezes skorzystał z 
tej rady. Nie trudno wyobra­
zić sobie powrót triumfatorek 
do wsi.

Biada, jeżeli ktoś przyrzekł 
wykonać jakąś pracę w ozna­
czonym terminie, a potem pró 
bował o tym zapomnieć. Pru­
sakowa skrupulatnie przypo­
mina każdemu ustalone termi 
ny. Utarła się opinia, że dla 
tych dwóch kobiet — Prusako 
wej i Orwatowej — nie ma rze 
czy niemożliwych. Tylko one 
znają cenę tych opinii.

W bieliźniarce, razem z pie­
czołowicie przerysowanymi 
wzorami haftów, przechowuje 
pani Bolesława zeszyt czynów 
społecznych na rzecz budowy 
świetlicy. Chodziła z tym ze­
szytem od domu do domu i 
ustalała kolejność dyżurów na 
budowie.

— Nieraz — wspomina — ba 
łam się wejść do gospodarzy,
ale nikt w końcu nie odmówił 
pomocy. Nawet małe dzieci sta 
rały się pomóc.

Tylko do betoniarki nie do­
puszczała nikogo, obawiała się, 
że nie będą przestrzegać re­
ceptury na pustaki i beton.

Pierwszego maja 1971 otwar 
to drzwi klubu. Marzyli o 
świetlicy, teraz mieli Klub Roi 
nika i dodatkowo pomieszcze­
nie dla sklepu spożywczego. Na 
otwarciu klubu popisywał się 
nowo powstały we wsi zespół 
„Stokrotki”. Ludowe piosenki 
śpiewały Cecylia Kopytkowa i 
Maria Marciniakowa, a Barba­
ra Kozica mówiła przezabaw­
ne monologi. Ambicją starszych 
pań jest kultywowanie ludo­
wych piosenek i obrzędów.

Potem w klubie organizowa­
ły kursy żywieniowe, szkołę 
zdrowia, kursy kosmetyczno- 
fryzjerśkie. Oczywiście kurs 
hafciarski nadal cieszy się po 
wodzeniem. Młodzież jest czę 
stym gościem w klubie. Koło 
Gospodyń Wiejskich i koło 
ZSMW, które powstały wkrót­
ce po otwarciu klubu, tworzą 
harmonijny duet.

— Najlepiej to sobie z młody 
mi radzi Orwatowa —r twier­
dzą mieszkańcy wsi.

do radykalnego zaostrzenia walki z 
wszelkim surowcowym marnotraw­
stwem. Dotyczy to w równej mierze 
surowców importowanych, jak i po­
chodzenia krajowego. Te pierwsze trze 
ba oszczędzać, ponieważ .są obecnie 
droższe. Te drugie dlatego, że przy 
obecnych cenach na rynku światowym 
eksportując je, uzyskać możemy za tę 
samą ilość surowców znacznie więcej 
cennych dewiz niż rok temu. Dotyczy

gorszej jakości. Stąd mieliśmy kie­
dyś owe łopaty zwijające się w trąbkę 
gdy natrafiały na grunt zwięźlejszy i 
inne podobne kwiatki, z których, na 
szczęście już wyrośliśmy. Ulubionym, 
bo najłatwiejszym do zorganizowania, 
sposobem oszczędzania jest tzw. sto­
sowanie substytutu, surowca zastęp­
czego. Substytucja jest czasem rzeczą 
bardzo dobrą — przykładowo elana 
czy anilana znakomicie zastępują

Gospodarka materiałowa

Na czym oszczędzać?
to zarówno węgla, jak i metali kolo­
rowych, produktów hutniczych, su­
rowców mineralnych i w ogóle wszel­
kich surowców z rolniczymi włącznie.

Tak więc oszczędność stała się ko­
nieczna, a zarazem opłacalna dla ca­
łej gospodarki, jak i dla poszczegól­
nych zakładów przemysłowych, szcze­
gólnie tych, które w tym roku pra­
cować już będą w ramach nowych za­
sad zarządzania. Powstaje jednak py­
tanie na czym ta oszczędność ma po­
legać?

Różnego rodzaju okresowe „akcje” 
na temat oszczędzania materiałów 
miały miejsce i w przeszłości. W prak­
tyce polegały one głównie na tym. że 
— powiedzmy — zamiast określonego 
rodzaju stali, stosowanego przy pro­
dukcji danego wyrobu, używane, stali

włókna naturalne, a w mieszankach 
uzyskują cechy podnoszące ich war­
tości użytkowe.

Ale nie zawsze jest to osiągalne, i 
— powiedzmy — owies to jednak nie 
kakao,/ stal szybkotnąca nie daje się 
zastąpić stalą zwyczajną, a jeśli obra­
biarka ma działać prawidłowo i me 
być raz po raz wyłączana z produkcji, 
to materiał użyty przy produkcji,j|j 
osprzętu elektrycznego musi posiódać 
wszystkie potrzebne do tego celu właś­
ciwości. Innymi słowy — oszczędności 
substytucjonalne, prowadzące w rezul­
tacie do produkowania „bubli” są 
absolutnie niedopuszczalne.

W ogóle ograniczenie do minimum 
(najlepiej do zera) tzw. „produkcji 
nietrafionej” jest najlepszą formą 
oszczędzania. Zwracał na to zresztą

- Nie typowa to wieś, w któ­
rej ton i rozmach codzienne­
mu życiu nadają kobiety. Są 
przedsiębiorcze i — bez prze­
sady bohaterskie. To człon­
kini tutejszego Koła Gospodyń 
Wiejskich, Zofia Miazga urato 
wała czworo tonączych, za co 
otrzymała zaszczytny tytuł 
Wielkopolanki roku 1971.

Kobiety mają mnóstwo cie­
kawych pomysłów. Chcą żyć 
lepiej i wygodniej. Same, 
przez KGW, postarały się o ku 
chenki gazowe.

— Klub — zwierzają się — 
jest ciasny, czas pomyśleć o 
jego rozbudowie. Przydałaby 
się wypożyczalnia naczyń, 
punkt prężenia firan, osobne 
pomieszczenie na magiel, któ­
ry teraz stoi bezużytecznie w 
klubie. Brakuje nam też kuch 
ni i spiżarni, aby w pomieszczę 
niach klubowych można było 
urządzać wesela. I scena dla 
zespołu estradowego powinna 
być.

Przed dożynkami mają mnó 
stwo do zrobienia. Gospodarze 
otrzymali już nakazy rozbiórki 
walących się ruder, czekają na 
decyzję Urzędu Powiatowego w 
sprawie drogi. Jeżeli nie wy­
kona się jej ze środków Urzę 
du Powiatowego, to zrobi ją 
wieś. Już się zadeklarowali. Che 
ciąż się tego nie spodziewały, 
mieszkańcy wsi zgodzili się na 
oddanie części przydomowych 
ogródków na chodniki. Usta­
wią wtedy nowe płoty i dopie 
ro będzie elegancko!

Ale najważniejszy jest wo­
dociąg. W ubiegłym roku nie 
oglądając się na „męski” drze 
miący komitet budowy wodo­
ciągów’, Prusakowa zwołała ze 
branie KGW, na którym prze­
kazała zasłyszane na sesji ra­
dy narodowej informacje do­
tyczące budowy wodociągu w 
czynie społecznym. Przysdi 
wszyscy mieszkańcy Dymacze 
wa Nowego i Starego. Na jed­
nym krześle siedziały po dwie 
osoby. Już nie tylko kobiety do 
magały się wyboru Prusako­
wej na przewodniczącą. Obok 
niej w skład komitetu weszły 
Teresa Orwatowa i Bogumiła 
Szajstek, która — nawiasem 
mówiąc — najpiękniej haftuje 
i z powodzeniem może swoje 
dzieła oferować „Cepelii”.

Wieś po raz wtóry zawierzy­
ła kobietom. W przyszłym ro­
ku ma popłynąć z kranów wo­
da.

— Jeżeli wszystko się uda — 
zastrzega się Prusakowa.

— Wtedy będzie można wię 
cej czasu przeznaczyć dla sie­
bie — dodają inne — i dla klu 
bu. A co potem? Pracy nie za 
braknie...

Starszy miejscowy rolnik, 
którego pytam, czy jest zado­
wolony z kobiecych rządów we 
wsi powiada, że za czasów jego 
młodości rządy należały do 
mężczyzn, lecz w Dymaczewie 
Nowym kobiety sprawują tę 
funkcję nie gorzej.

I kto by pomyślał, że stara­
nia o wodociąg wzięły swój po 
czątek w żmudnej nauce hafto 
wania.

BARBARA 
GRZEGORZEWSKA

Co sqdzq panowie o Dniu Kobiet? Jak pisze „Kobieta i Życie”, 
zdania na ten temat sq podzielone na trzy zasadnicze grupy. 
Pierwszq reprezentują Zwolennicy Czczenia Kobiet, drugq — 
Przeciwnicy Idiotycznych Podziałów, wreszcie trzecią — Neutral­
ni, którzy uważajq, że nie ma o co kruszyć kopii. Do tych ostat­
nich należy także Jerzy Dobrowolski, satyryk, który na łamach 
„Szpilek” nie oceniał sensu świętowania, a jedynie jego po­
wódki, czyli bohaterki.

Przez cały rok lżą cię, lekceważą, u nich musisz żebrać o towar 
w sklepie, one nie zauważajq cię przy okienku na poczcie, one 
okazujq ci , tyle pogardy i niechęci, gdy przyjdzie ci coś załat­
wić w urzędzie.

One sq wszędzie.
Jedne pilnujq cię, gdy siusiasz w publicznym szalecie, inne, 

gdy śpisz, rewiduję twoje kieszenie i obwqchujq klapy mary­
narek.

Kto ma zawsze rację? - Ona.
Komu masz być wdzięczny za wszystko? — Im.
Kogo spotykasz tam, gdzie myślałeś z ulgq, że ich nie bę­

dzie? — Je.
Z kim będzie ci tak żle jak z nimi? - Z nimi.
O kim nie możesz zapomnieć w DNIU 8 marca? - O nich
O! Słodycze moje! Chwała Wam! Chwała urzędniczki, eks­

pedientki, personalne. Po trzykroć chwała!

Kłopoty rodzinne 
u naszego sąsiada

Od własnego korespondenta z NRD

Ostatnio w NRD poddano 
badaniom problem roz­
wodów. Prof. dr Ri­

chard Halgasasch i dr. Kurt 
Lungwitz, na podstawie mate­
riałów zebranych w sądach po 
wiatowych NRD, przedstawili 
w swojej pracy przyczyny a 
także skutki rozwodów.

Stwierdzili oni, że w 1972 
roku na każde 100 zawartych 
małżeństw przypadło 26 roz­
wodów. W 70,7 proc, rozwodów 
dotknęły one równocześnie 
dzieci. W sumie z tego powo­

du 41 460 małoletnich człon­
ków rodzin zostało „sierotami”. 
Główną przyczyną (jak prawie 
we wszystkich krajach tak i 
w NRD) jest współżycie przez 
jednego z małżonków z inną 
osobą. Zdrada małżeńska (a 
mężczyźni dzierżą w tym n'e- 
zachwiany prymat) była powo 
dem co drugiego rozwodu, sta­
nowiąc 22 proc, ogólnej liczby 
tego zjawiska. Warto tutaj 
jeszcze przytoczyć następujące 
liczby: na 100 wypadków ła­
mania wierności małżeńskiej

uwagę m. in. na niedawnej krajowe? 
naradzie aktywu partyjno-gospodar- 
czego premier Jaroszewicz.

Jakie zatem powinno być nasze 
oszczędzanie?

Chodzi przede wszystkim o oszczęd 
ność w zużyciu surowców i materia­
łów — przy zachowaniu odpowiedniej 
jakości wyrobu — na jednostkę pro­
dukcji. Możliwości w tym względzie 
są olbrzymie, ocenia się je na jedną 
trzecią faktycznie dziś zużywanych 
materiałów. Poza niezbędnymi zmia­
nami w konstrukcjach, w grę wchodzi 
tu m. in. unowocześnianie, względnie 
lepsze wykorzystanie nowoczesnych 
technologii już \yprowadzonych. Wia­
domo np., że znkna niechęć przemy­
słu obrabiarkowego do zastępowania 
obróbki skrawaniem obróbką plastycz­
ną, kosztuje nas dziesiątki tysięcy ton 
wartościowej stali w postaci wiórów, 
by posłużyć sw stosunkowo znanym 
przykładem J

Marnotraws/wo wyraża' się t&kże w 
niewykorzystywaniu lub niedostatecz­
nym wykorzystywaniu wszelkiego ro­
dzaju odpadów, w niechęci zwłaszcza 
do skrupulatnego liczenia i szanowa­
nia surowców pozornie tanich, jak np. 
węgiel w przemyśle, materiałów opa­
kowaniowych itp. Weszliśmy w nowa 
fazę gospodarowania, bardziej mten 
sywnego, a to stwarza nowe koniecz­
ności. Oszczędność materiałowa — nie­
zależnie od aktualnej sytuacji na ryn­
ku światowym — jest jedną z naj 
istotniejszych.

JAN BRZESKI

Ziemia Kaliska
gospodarzem Dekady 
Pisarzy Poznańskich
W krajobrazie kulturalnym 

Wielkopolski utrwaliła się już 
dobrą tradycją coroczna Deka­
da Pisarzy Środowiska Poznań 
■kiego — jedyna tego rodzaju 
impreza literacka w kraju. 
Kolejna, ósma już Dekada Pi­
sarzy, będzie trwać od 21 do 
30 marca. Gospodarzem cen­
tralnych imprez będzie w tym 
roku Kalisz.

W dniach 21 i 22 marca w 
Kaliszu i w powiecie gościć 
będzie 28 członków Poznań­
skiego Oddziału Związku Lite 
ratów Polskich, którzy zwie­
dzą dwa duże, nowoczesne za­
kłady przemysłowe — ..W - 
stil” i ,,Runotex”. zapoznają 
się z kulturalnymi i gospodar­
czymi osiągnięciami Ziemi Ka 
liskiej. a także udadzą się na 
spotkania autorskie do szkół, 
klubów oraz placówek biblio­
tecznych miasta i powiatu. W 
Teatrze im. Wojciecha Bogu­
sławskiego odbędzie się „Bie­
siada Literacka”.

Podczas VIII Dekady Pisa­
rzy Środowiska Poznańskiego 
również w Poznaniu i w ca­
łym województwie zostaną 
przygotowane wystawy, kon­
kursy czytelnicze, kiermasze 
książkowe, odbędą się też licz 
ne spotkania z autorami, któ- 
rę — jak co roku — służyć 
będą popularyzacji dorobku li­
terackiego wielkopolskich pi­
sarzy oraz przybliżeniu twór­
ców do współczesnego życia 
naszego regionu, (kos)

Finał młodzieżowego guizu
W Sali Kominkowej poznańskie­

go Pałacu Kultury odbvł sie finał 
quizu na temat historii polskiego 
ruchu młodzieżowego. W elimina­
cjach tego konkursu, organizowa­
nego przez Rade Wojewódzka 
FSZMP z okazji 29 rocznicy pow­
stania w Wielkopolscy organizacji 
ZWM. startowało 7M uczestników 
Do finału zakwalifikowało sie fi 
trzyosobowych drużyn. Zwyelężvł 
zespół Technikum Chemicznego w 
Poznaniu, (kos)

55 dokonane zostało przez męż 
czyzn, 31 przez kobiety a w 14 
wypadkach winę ponosili obaj 
małżonkowie.

Najczęściej wymienianym 
miejscem poznania poza- 
małżeńskiego partnera (tak dla 
mężczyzn jak i kobiet) było 
miejsce pracy.

Na drugim miejscu jako po­
wód rozwodów ustalono nie­
zgodność charakterów i poglą 
dów (14,4 proc, rozwodów) wy 
stępującą w przeważającej 
mierze u młodych małżeństw.

Jako trzeci zasadniczy po­
wód autorzy opracowania po­
dają nadmierne spożywanie a] 
koholu (10,4 proc, rozwodów) 
szczególnie przez mężczyzn. 
Jak wykazują szczegółowe ba 
dania, właśnie alkohol jest 
przyczyną rozkładających ży­
cie rodzinne ciągłych kłótni, bi 
jatyk I przestępstw kryminal­
nych.

Dopiero na czwartym miej­
scu występuje „dysharmonia 
seksualna” (10 proc, rozwo­
dów), połączona często z ego­
istycznym zachowaniem się w 
intymnej sferze życia. Przepro 
wadzone w związku z tym ba 
dania medyczne wykazały, że 
w tych wypadkach osobowość 
mężczyzny i kobiety a szcze­
gólnie ich wzajemnego do sie­
bie stosunku ma większe zna­
czenie, jak ujawnienie zdrady 
małżeńskiej.

Po bijatykach (nie wywoły- 
w-anych jednak wskutek nad 
miernego używania alkoholu) 
znajdujących się na piątym 
miejscu (9.3 proc, rozwodów) 
wśród przyczyn rozwodów wy 
mienia się — na dalszych miej 
scach przedwczesne, lekkomy­
ślnie zawarte małżeństwa (6,5 
proc, rozwodów).

Charakterystyczne także, że 
dwie trzecie spraw rozwodo-

Dokończenie na str. 4
HENRYK TYCNER
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Pracownicy poszu ki w a ni
Oddział Remontowy WP PKS w Poznaniu ul 
Magazynowa 7 — przyjmie do pracy zaraz: 

— blacharzy samochodowych, 
— kowali, 
— tokarzy, 
.— monterów samochodowych, 
— montera mechanika, operatora myjni tu­

nelowej.
Warunki płacy i pracy do omówienia w Sek­

cji Spraw Osobowych, pokój 11.
Pracownikom zamiejscowym przysługuje 

prawo do otrzymania bezpłatnych biletów na 
przejazdy do pracy i z pracy.

Ponadto pracownikom oraz członkom ich ro­
dzin przysługują bezpłatne bilety na przejazdy 
autobusami PKS. 1845-K1

Sypialnię w dobrym sta- ( Małżeństwo 
nie, tanio sprzedam. Xn- dzieckiem, wynajmie po- 
formacja: Mosina, ul. Ko- ' kój z kuchnią, na dwa 
lejowa 9, parter. 22661g lata. Oferty „Prasa”, — 

1 Grunwaldzka 19 dla 20633®
nia nowość — głębokie 
spacerowe, całkowicie 
składane, poleca Wy­
twórnia, Orzeszkowej 13. 
___ ________ 22777g 
Sprzedam le ton brukwi 
żółtej. Edward Handzel, 
Lednogóra, pow. Gniezno.

Zakłady Rowerowe „Predom - Romet” w Po­
znaniu, ul. Serbska 7 — zatrudnią następują­
cych pracowników:
_ inspektora Nadzoru Budowlanego.

Wymagane wykształcenie wyższe budowla­
ne plus uprawnienia budowlane 
kierownika Budowy Ośrodka Wczasowego 
w Dąbkach k. Darłowa.
Wymagane wykształcenie wyższe lub śred­
nie budowlane plus uprawnienia budow­
lane;
inspektora d/s Inwestycji.
Wymagane wykształcenie średnie budow­
lane plus uprawnienia budowlane.

Warunki pracy i płacy do uzgodnienia.
_____________________________________  1749-K1
Komunalne Przedsiębiorstwo Robót Inżynie­
ryjnych w Poznaniu, ul. Chudoby 24 — telefon ! 
593-48, zatrudni zaraz:

3 MASZYNISTÓW KOPAREK.
Reflektujemy na kandydatów spoza Pozna­

nia i powiatu poznańskiego.
Praca na terenie województwa poznańskiego. I 
Wynagrodzenie wg układu zbiorowego pracy I 

w budownictwie. 1720-K1 i

Sprzedam kombajn zbożo 
wy „Wistula”, w dob­
rym stanie. Paweł Petruk, 
zam. Raciborki, poczta i 
pow. Szczecinek. 289p
Dywan perski 4X3 m, ko 
żuch męski, obrazy olej­
ne — sprzedam. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 2O473g.

Szynszyle — okazyjnie 
sprzedam. Kościan, Swier 
czewskiego 41, Kurów- 
ski. 20498 g
Sprzedam wózek bliźnia­
czy, stan dobry. Naramo- 
wicka 149a m. 12.

______  20549g
Sypialnię jasną, sprze­
dam. Adres wskaże „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
20645g.

Nowo formowane Zakłady Remontowo-Budow- ’ 
lane w Poznaniu — przyjmą do pracy zaraz:

— zastępcę głównego księgowego z prakty­
ką w budownictwie,

— inżynierów, techników i majstrów 
budowlanych,

— robotników w zawodach: murarz, insta­
lator c. o. i wodno-kan., spawacz, elek­
tromonter, cieśla, dekarz, blacharz, kie-

■ * rowca, operator sprzętu lekkiego, pra­
cownik magazynowy.

Warunki pracy i płacy zgodnie z układem 
zbiorowym w budownictwie do omówienia w 
Dziale Kadr w Poznaniu przy ul. Dojazd 30.

1284-K1

Praca 9 Nauka
Potrzebna pomoc domo­
wa zaraz, do trzech osób 
pracujących (dziecko cho 
dzi do przedszkola), po­
kój służbowy. Wynagro­
dzenie wysokie. Warsza­
wa 04-266, ulica Swietlic- 
ka 30, Wanda Zykus.
______ 665-K2
Fryzjerki damska 1 dam­
sko - męska — potrzebne 
zaraz. Poznań, Dzierżyń­
skiego 323. 22722g

Spawacz, poszukuje pra­
cy po godzinach. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 2O628g.

Uczennica fryzjerska, za­
raz potrzebna. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 20611g.

Uczeń - uczennica, kra­
wiecki, potrzebny. Po­
znań, ul. Głogowska 144. 

20532g

Student udziela j. fran­
cuskiego. Tel. 709-82, wto 
rek, środa, czwartek — 
godz. 17—19. 20487g

Kupno Sprzedaż
Bony PeKaO, kupię. Tel. 
701-14, w godz. 17—19.

22646g

rocznym

Poszukuję pokoju umeblo 
wanego, do I ptr., w re­
jonie Gwardii Ludowej — 
dla emeryta. Zgłoszenia: 
Zi-nańskiego C m. 14, tel. 
322-84. i

Kupię samodzielne miesz- 
290p kanie, własnościowe lub 

| Inne. Oferty „Prasa” —
Grunwaldzka 19 dla 20486g

Zamienię samodzielne 
dwa pokoje, kuchnią, bli 
sko Parku Kasprzaka — 
Dworca Zachodniego — 
na pokój, kuchnią, na pię 
trze, c. o., chętnie nowe 
budownictwo. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 20481g.

Pokój z telefonem i ga­
raż, wynajmę kulturalne­
mu panu. Adres wskaże 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 2O5O3g.

Młode małżeństwo dziec­
kiem, członkowie spół­
dzielni, poszukuje poko­
ju. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 20550g.

Zamienię na dobrych wa- , 
runkach pokój z kuchnią, 
nowe budownictwo, we 
Wschowie — na kawaler 
kę lub samodzielny po­
kój w Poznaniu, najchęt­
niej Jeżyce. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 

। 20514g.
! Zamienię M-5 Rataje — ;
1 na M-4, układ trzypoko­
jowy. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzką 19 dla 20528g :
Kupię pokój z kuchnią. ; 
Oferty — „Prasa”, Grun- I 
waldzka 19 dla 20540g,

Q Nieruchomości
Sprzedam pół domu bliź­
niaczego, w budowie, na 
Swierczewie. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 226O8g.
Oddam gospodarstwo w 
dzierżawę 10 ha. Grabo- | 
nóg nr 20, pow. Gostyń, I 
poczta Piaski, woj. po- | 
znańskie — Edward O- i 
krent. 287p '
Smochowice! Działkę pod | 
budowę z domkiem mie- | 
szkalnym — zamienię na ■ 
mieszkanie trzypokojowe. 
Adres wskaże „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 20596g I

Kupię willę, względnie 
połowę domu bliźniacze­
go w Poznaniu, blisko ko 
munikacji. Pośrednictwo 
wykluczane. Tylko poważ 
ne oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 20596®.
Sprzedani dom z ogro­
dem, wolne mieszkanie o 
pow. 94 m1. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
20636g.
Sprzedani willę na dział­
ce o pow. 2300 m* w Po­
znaniu - Piątkowie — z 
możliwością urządzenia 
drobnej wytwórczości, 
warunek — w rozliczeniu 
dwa oddzielne mieszka­
nia w Poznaniu. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 2O658g. ________
Sprzedani połowę wyłą­
czonej willi, wolne miesz 
kanie, Poznań — Sołacz. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 20496®.
Puszczykówku sprzedam 
zalesioną parcelę 1790 m! 
pod budowę letniska lub 
inne. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 20512g

d Samochody
Sprzedam Zetor niski, 
podnośnikiem, idealny, Sy 
renę 103 — z powodu li­
kwidacji. Stefan Marci­
niak, Gorzykowo, pow. 
Gniezno. Na listy nie od­
powiadam. 288p
Sprzedam Syrenę 104. Tel. 
702-52. 20529g
Sprzedam Syrenę 105, no 
wą. Odbiór marzec — 
kwiecień. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 20613g
Sprzedam Syrenę 104, w 
dobrym stanie. Malak — 
Wągrowiec, Wyzwolenia 
28. 20670g
Sprzedam tanio Warsza­
wę M-20. Tadeusz Wasi­
lewski, Poznań, Os. Przy 
jaźni, bl. 4 m. 365.

20675g
Kupię bony PeKaO. Ofer 
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 20672g.
Sprzedam Skodę 1000 MB 
w doskonałym stanie. 
Tel. 525-36. 20505g
Sprzedam Syrenę 104. Po 
znań, Ogrodowa 13 m. 19.

2O537g

O Lokale
Kupię M-l spółdzielcze 
lub własnościowe. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 22376g.
Pokoju poszukuję zaraz. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 20123g.
Szczecin — M-4, spółdziel 
cze, telefon, garaż, żarnie 
nię na równorzędne lub 
większe w Poznaniu. O- 
ferty: Biuro Ogłoszeń — 
Szczecin, pl. Hołdu Pru­
skiego 8 pod nr 2843.

662-K2
Przyjmę na pokój panien 
ki. Adres wskaże „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
20595g.
Mieszkanie M-2, M-3, ku­
pię. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 2O632g.

Poznańskie Przedsiębiorstwo Konstrukcji 
Stalowych i Urządzeń Przemysłowych

„MOSTOSTAL”
— Poznań, ulica Wołowska 70

przyjmuje
ZGŁOSZENIA UCZNIÓW

d o
ZASADNICZEJ SZKOŁY ZAWODOWEJ 

— PRZYZAKŁADOWEJ
w zawodzie:

MECHANIK MASZYN
i URZĄDZEŃ PRZEMYSŁOWYCH 

i CHEMICZNYCH.
Warunki przyjęcia:

ukończone 8 klas szkoły podstawowej, 
dobry stan zdrowia stwierdzony przez 
lekarza zakładowego oraz ukończony 
15 rok życia.

Uczniowie w czasie nauki otrzymują 
wynagrodzenie:

I klasa — 250,— zł miesięcznie 
II klasa — 480,— zł miesięcznie

III klasa — 4,40 zł/godz + premia (ra­
zem około 1000,— zł miesięcznie) oraz 
bezpłatne ubrania wyjściowe i ociepla­
ne kurtki ortalionowe, posiłki regene­
racyjne przez cały czas trwania nauki 
a także inne świadczenia wynikaiace 
z układu zbiorowego w budownictwie. 
Uczniowie zamiejscowi zostaną zakwa­
terowani na stancjach Absolwent szko­
ły może kontynuować naukę w 3-letnim 
Technikum dla Pracujących.

Bliższych informacji udziela 1 zapisy 
przyjmuje Dział Szkolenia i Kadr. I piętro, 
pokój 108, tel 67-60-71, wewn 124.

Dojazd do Przedsiębiorstwa autobusem 
zakładowym sprzed poczty przy Dworcu 
Zachodnim o godz 10.20, 11.40, 13 40

1399-K1

Kupię parcelę opłotowaną 
okoli.ca Poznania. Możli­
wość zapłaty bonami 
PeKaO. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 20527g
Uwaga lekarze! Sprzedam 
lub wydzierżawię dom w 
Ostrowie Wlkp., z miesz­
kaniem, urządzonym ga­
binetem, rentgen po le­
karzu, 4 pokoje, łazienka, 
telefon, garaż. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 20535g.

Zguby O Różne
Zgubiono prawo jazdy 
kat. amatorskiej, wydane 
w Wolsztynie, na nazwi­
sko Seweryn Lebiotkow- 
ski, zam. Gościeszyn. 

309p
Dnia 4 marca w okolicy 
ul. Grochowskiej i Rycer 
skiej, zaginął rudy, gładko 
włosy jamnik (suczka). 
Zwrot za wynagrodze­
niem. Poznań, ul. Gro­
chowska 59. 22699g
Pies cocker-spaniel zagi­
nął. Uczciwego znalazcę 
bardzo proszę o zwrot za 
wynagrodzeniem. Osiedle 
Kosmonautów 4R m. 179, 
Winogrady. 22737g
Ostrzegam przed zaku­
pem skradzionego męskie 
go zegarka szwajcarskie­
go marki Jupiter. Ewen­
tualnego nabywcę proszę 
o skontaktowanie — tel. 
819-68. 22431g
Garaż wydzierżawię. — 
•Dzielnica, obojętna. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 20122g.

INSTYTUT
WYSOKOPRĘŻNYCH SILNIKÓW 

.OKRĘTOWYCH i KOLEJOWYCH 
na Wydziale Maszyn Roboczych i Pojazdów 

Politechniki Poznańskiej

organizuje
w roku akademickim 1974/75

jednoroczne
STUDIUM PODYPLOMOWE 

„Optymalizacji konstrukcji 
pojazdów szynowych"

Program Studium obejmuje wybrane 
zagadnienia z konstrukcji i technologii no­
woczesnych pojazdów szynowych w aspek­
cie podniesienia ich parametrów technicz­
no- ekonomicznych.

Na Studium mogą być przyjęte osoby, 
które:

— posiadają dyplom ukończenia studiów 
wyższych, stwierdzający uzyskanie 
tytułu magistra inżyniera lub inży­
niera mechanika,

— pracują zawodowo co najmniej dwa 
lata w projektowaniu, budowie lub 
zapleczu naukowo-badawczym taboru 
kolejowego,

— zostaną skierowane przez zakład 
pracy.

Zgłoszenia na Studium przyjmuje Za­
kład Pojazdów Szynowych Instytutu Wy­
sokoprężnych Silników Okrętowych i Ko­
lejowych Politechniki Poznańskiej, Po­
znań, ul. Piotrowo 3, pokój 728, w godz. od 
10—12, tel. 78-22-34, w terminie do dnia 
15 marca 1974 r.

Kandydaci winni przedłożyć:
— wniosek,
— odpis dyplomu ukończenia studiów 

wyższych,
— zaświadczenie o odbytej co najmniej 

dwuletniej pracy w kierunku związa­
nym ze studium,

— skierowanie zakładu pracy,
— kwestionariusz osobowy,
— życiorys wraz z Informacją o przebie­

gu pracy zawodowej i osiągnięciach 
naukowo - technicznych.

O zakwalifikowaniu na Studium oraz 
terminie rozpoczęcia zajęć, zainteresowani 
zostaną zawiadomieni odrębnie.

1832-K1
© Matrymonialne 

------------------- ---------- ------------- Pani lat 40, zamożna, wyż 
Panna, wykształcenie śre sze wykształcenie — za­
dnie, czterdziestoletnia, pozna odpowiedniego pa­
dom, ogród, Poznańskie, na. Ce‘ matrymonialny, 
poślubi wykształconego Oferty — „Prasa , Grun- 
pana. Oferty „Prasa” —; waldzka 19 dla 20616g.
Grunwaldzka 19 dla 20311g i--------------------------------------------  
—---------------------------------------- Rozwiedziona lat 35, wy-
Samotny, na stanowisku, 
z mieszkaniem, bez nało­
gów, lat 53, wzrost 174 
cm, z prowincji — pozna 
panią pracującą, bez na­
łogów, do lat 45, pocho­
dzenie ze wsi mile wi­
dziane, ewentualnie z 
dzieckiem. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 291p. i

kształcenie średnie, doma 
torka, syn, własne miesz­
kanie, gpraż — pozna sa­
motnego, wykształconego 
pana, dobrego charakte­
ru, bez nałogów (dobrze 
zbudowanego), do lat 45, 
z oszczędnościami. Cel ma 
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
23®p.

Nauczyciel lat 25. pozna 
pannę w celu matrymo­
nialnym-. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 230p.

Panna lat 20. z braku zna 
jomości — pozna pana do 
lat 25. Cel matrymonial­
ny. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 20638g.

Panna, mgr inź„ pozna 
wysokiego, przedsiębior­
czego kawalera od lat 
24—30. wykształcenie wyż 
sze, cel matrymonialny. 
Oferty — „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 20519g.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 5 marca 1974 r. zmarł nagle nasz 
ukochany mąż, ojciec, brat, szwagier i wu­
jek

HENRYK PODBIELSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 

9 bm. o godz. 12.15 na cmentarzu junikow- 
skim.

W smutku pogrążeni

żona, syn i rodzina

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
22880g

Dnia 5 marca 1974 r. zmarł po ciężkich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., 
mój ukochany mąż, najdroższy tatuś, zięć, 
szwagier i wujek, przeżywszy lat 37

TADEUSZ WERYŃSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 9 bm. o go­

dzinie 9.40 na cmentarzu junikowskim.

W ciężkim smutku pogrążona 
żona z dziećmi

Poznań, Os. Rzeczypospolitej 17 m. 21.
22873g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 6 marca 1974 r. odeszła od nas po 
długich i ciężkich cierpieniach, opatrzona 
Sakramentami św., nasza najukochańsza 
żona, mama, teściowa, babcia i siostra, 
Przeżywszy lat 59, śp.

HELENA FRĄCKOWIAK
z domu NOWAK

Msza św. pogrzebowa odbędzie się w 
dniu 9 bm. w kościele w Spławiu o godz. 
14.30, po czym wyprowadzenie zwłok z ka­
plicy cmentarnej w Spławiu.

W smutku pogrążony
mąż z dziećmi i rodziną

W dniu 5 marca 1974 r. zmarł nagle nasz 
pracownik

ZBIGNIEW ŻARNOWIECKI
Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego 

współczucia składają:
Rada, Zarząd, Rada Zakładowa, POP

i współpracownicy
Huty Szkła Spółdzielni Pracy „HUTNIK” 

w Pobiedziskach.

Pogrzeb odbędzie się dnia 8 marca 1974 
roku o godz. 15 na cmentarzu w Pobie­
dziskach.

672-K2

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 5 marca 1974 r. zmarł

kol. JAN CZAJKA 
drukarz - maszynista 

długoletni pracownik i członek naszej 
Spółdzielni.

W Zmarłym straciliśmy serdecznego ko­
legę oraz aktywnego członka Rady Zakła­
dowej.

Żegnając Zmarłego składamy Rodzinie 
wyrazy głębokiego współczucia.

Zarząd, Rada Spółdzielni, 
Rada Zakładowa, POP oraz pracownicy 

Spółdzielni Pracy „Technodruk” 
w Poznaniu.

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 6 marca 1974 r. zmarła, opatrzona 

Sakramentami św., przeżywszy lat 78, na­
sza najukochańsza matka, teściowa i bab­
cia

JANINA SURMACEWICZ
z domu BUDZYŃSKA

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 
9 bm. o godz. 8.30 na cmentarzu na Ju- 
nikowie.

W smutku pogrążona 
rodzina

Poznań, Świt 12 m. 4.
Berlin. 22969g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
w dniu 7 marca 1974 r. zmarła po 

krótkich cierpieniach moja najukochańsza 
żona, najlepsza matka, teściowa i babu­
nia, śp.

ANIELA FREUDENREICH
z domu LASKOWSKA

Uroczystości pogrzebowe rozpoczną się 
w niedzielę, dnia 10 bm. o godz. 15 w koś­
ciele parafialnym na Starołęce.

Mąż z rodziną

Poznań. 22976g

tDnia 7 marca 1974 r. odeszła od nas 
na zawsze przeżywszy lat 71 moja 

ukochana żona, nasza kochana, najdroż­
sza mama, teściowa i babunia, śp.

STANISŁAWA KRÓLIK
z domu MUSIELAK

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 
9 bm. o godz. 11 na cmentarzu na Miłosto- 
wie (Główna).

W głębokim smutku pogrążony 
mąż z rodziną

Poznań, Wspólna 39 m. 6. 22979g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 6 marca 1974 r. zmarła po dłu­

gich i ciężkich cierpieniach, znoszonych 
z anielską cierpliwością, opatrzona Sakra­
mentami św., orzeżywszy lat 49, najdroższa 
żona, mamusia i siostra

EMILIA WAGNER
z domu KĘDZIERSKA

Pogrzeb odbędzie się dnia 9 bm. o go­
dzinie 9 na cmentarzu junikowskim.

Pogrążeni w smutku

mąż i rodzina

Poznań, Chełmońskiego 17 m. 3. 22878g

Dnia 7 marca 1974 r. zmarła po ciężkiej 
chorobie nasza ukochana mamusia, siostra

GABRIELA ZGRABKA
Pogrzeb odbędzie się dnia 9 marca br. 

o godz. 10.50 na cmentarzu górczyńskim.
W głębokim smutku pogrążone 

córka z mężem i rodzina 
23126g

Dnia 6 marca 1974 r. zmarł, opatrzony 
Sakramentami św., mój ukochany mąż

JÓZEF SKRZYPCZAK
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 

9 bm. o godz. 11 z kaplicy cmentarnej na 
Junikowie.

W smutku pogrążona 
żona z rodziną

Poznań, Dzierżyńskiego 129a m. 16.

W dniu 6 marca 1974 r. zmarł śmiercią 
tragiczną nasz najdroższy syn i brat

KRZYSZTOF SMOGÓR
przeżywszy lat 14.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 
9 bm. o godz. 10 na Miłostowie.

W smutku pogrążeni 
rodzice

Poznań, Główna 36 m. 9. 22938g

tW dniu 6 marca 1974 roku zasnął w 
Bogu, mój kochany mąż, najdroższy 

ojciec, teść, brat, dziadek i pradziadek, w 
82 roku życia, śp.

ROMAN KACZOROWSKI
Msza św. pogrzebowa odprawiona zo­

stanie w kościele parafialnym w Mosinie, 
dnia 9 marca 1974 r. o godz. 15 (sobota), 
po której nastąpi odprowadzenie zwłok 
z kaplicy cmentarnej.

W smutku pogrążona 
żona z rodziną

Mosina, Mickiewicza 14. 22903g
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Piątek

Wincentego, 
Międzynarodowy 
__ Dzień Kobiet ,

Słońce: 6.11—17.32

L Tramy 1
OPERA — g. 19 Koncert Galowy 

„Pod Pegazem 74” (przedst. 
zamkn.).

MUZYCZNY — g. 19 „Paganini”
POLSKI — g. 16 i 19 „Opowieści 

lasku wiedeńskiego”.
NOWY — g. 19 „A jak królem, a 

jak katem będziesz”.
MARCINEK — nieczynny.

L KI HA %

KDF MUZA — g. 10. 12. 14 „Na 
samym dnie” (USA 18 1.). g. 16 
seans zamkn., g. 18, 20 „Buhu z 
Montparnasse” (wł. 16 1.).

KDF PAŁACOWE — g. 15, 17.30, 
20 Koncerty „Estrady”.

APOLLO - g 10. 12.30. 15. 17 30 
20 ..Doktor Popaiil” (fr 16 1.)

BAŁTYK — g 16. 18. 20 „Zawie­
szani na drzewie” (fr. 11 1.).

GONG - g. 10 12. 16. 18. 20
„Znikający punkt” (USA 18 1.).

GRUNWALD — g 17, 19.30 „El 
Dorado” (USA 14 1.).

GWIAZDA - g. 10. 12. 14. 16, 18 
20 „Trzeba zabić tę miłość” (poi. 
16 1.).

KOSMOS — g. 17.30, 20 „Port lot­
niczy” (USA 14 1.).

MALTA — g. 15.45 seans zamkn.. 
g. 18.15. 20.15 „Łobuz” (fr. 14 1.)

MINIATURKA — g. 15.30 „Zaka­
zane piosenki” (nol. 14 IA. e. 17.30. 
19.30 „Nieszczęścia Alfreda” (fr. 
16 1.).

OLIMPIA — g. 10, 12.30. 15 „Kró­
lowe Dzikiego Zachodu” (fr. 14 l ).

OSIEDLE — g. 16 „Wyspa zło­
czyńców” (poi. 11 1.), g. 19 „Koman 
dosi” (wł. 16 1.).

PANCERNIAK — g. 18 „W pu­
styni i w puszczy” (nol. 7 1.).

PRZYJA2N — g. 16 do 22 filmy 
non stop; „Mały western” (nol.). 
„Konsul i inni” (poi.). „Szum la­
su” (nol.), ..Korkociąg” (poi.), „Ka 
baret” (nol.). *

RIAITO — ff. 10 12 30. 15, 17.30 
20 ..Szpital” (USA 16 I.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15. 
17. 19.30 „ł obuz” (fr. 14 1.)j

SCALA — g. 16.30. 19 „Tora, to- 
ra. tora” (jap. 14 1.).

TFCZA — g. 17 ..Wlnneton i Apa 
naczi” (jus 11 1 ) g. 19.30 „Poszu­
kiwany. poszukiwana” (t>ol. 14 l.)

WARTA — g. 10. 12. 14, 16
„Ciemna rzeka” (poi. 14 1), a. 18. 
20 ..Wykryć szpiega” (radź. 14 1).

WCZASOWICZ (Pus-m-vkowo) _ 
g. 14.45. 16 30. 18.45, „Simon Boli 
var” (hiszp. 14 1).

WILDA — g. 10. 12 30. 15.30, 18. 
20.15 „Samuraj i kowboje” (fr. 16 
1-).

WRZOS (Luboń) — g. 18 DKF 
„i uhcziem”.

WRZOS (Mosina) — g. 17, 19.15 
„Narkomani” (USA 18 1.).

FOTOPL ASTIKON - g 13—18 
„Fabrcka domów na Wisiorach” 
„Osiedle Przyjaźni na Winogra­
dach”,

% DYŻURY j

SZPITALE: interna, chirurgia
ogólna, okulistyka, neurologia — 
ul. Walki Młodych 7: laryngologia 
— ul. Przybyszewskiego 49: psy­
chiatria — ul. Szpitalna 29/33.

Pogotowie Ratunkowe dla Po­
znania (ul Chełmońskiego 20): wy 
padki uliczne, tel. 999: nagłe za­
chorowania i lżejsze wypadki, tel 
6600-66

Centralny Ośrodek Informacji 
Medycznej Służby Zdrowia w Po­
znaniu. tel. 989

Miejska Lecznica dla Zwierząt 
ul. Grunwaldzka 248 tel 672-414 - 
g. 9—21 fw nocy nagle wypadki)

Telefon Zaufania — nr 988
Apteki: Dzierżyńskiego 349. Dą­

browskiego 140/142 Głogowska 
107/109. Główna 53. Mickiewicza 22 
Mazowiecka 12. Kórnicka 24. Sło­
wiańska. Starołęcka 78 (dyżury 
nocne), Marcinkowskiego 11 (całr 
dobę).

£ KONCERTY J

AULA UAM — g. 19.30 Koncert 
Poznańskiej Orkiestry Kameral­
nej — dyrygent — Renard Czaf- 
kowski. solista — Zbigniew Słowik 
— skrzypek.

RADIO
PROGRAM I: 7.40 Studio nowo­

ści: 8.05 U przyjaciół: 8 10 Melodie 
siedmiu stolic: 8.35 Muz. rejs; 9.05 
Muz. rozrywk.; 9.30 Berlin z me­
lodia i piosenka: 9.45 Gwiżdżacy in 
strumentalista — T. Hacky: 10.08 
Muz. w Twoim domu: 10.30 „Sława 
i chwała” — ode. 29 now.: 10.40 
Tryptyk kompozytorski; 11.18 Nie 
tylko dla kierowców: 11.25 Reflek­
sy: 11.30 Poznań na muzycznej an­
tenie: 12.25 Poznań na muzycznej 
antenie: 12 40 Konc. życzeń: 13 
Przez Pałuki i Kujawy: 13.30 Best­
sellery muzyki rozrywkowej; 14 
Ze świata nauki i techniki: 14.05 
Muz. lud.; 14.30 Sport to zdrowie: 
14.35 Gorące rytmy: 15.05 I isty z 
Polski; 15.10 Od „Pięknej He>env" 
do „Hello Do!lv”: 16.10 Polskie fe­
stiwale piosenki — Opole 69: 16.30 
AktuMn. kulturalne: 18.35 Muz. tea 
trów królewskich: 17 Radiokurier; 
17.20 Konc. z okazji Święta Kobiet: 
18 Muz. i Aktnaln.; 18.25 Radiowa 
kronika mtrzvczna: 19.15 Wszystko 
d'a nań; 19.45 Z księgarskiej la­
dy: 20 Felieton literacki: 2C.10 Mu­
zyczne wizyty przyjaźni; 21 Fala 
.71: 21.10 Melodie na smyczki: 2135 
Miłośnikom wielkiej planistyki: 
22 15 Rytm i piosenka: 23 05 Kores­
pondencja z zagranicy: 23.10 Rytm 
i piosenka: 0.05 Kalendarz Kultu­
ry Polskimi: 0.10 Program nocny 
z Gdańska.

WLADOMOSCI: 5, 6. 7. 8. 9, 10. 
12.05, 15. 16. 19. 22. 23. 24. 1. 2, 2.55.

program ri: 7 45 Muzyczny ty­
dzień Poznania: 8.35 Mv — 74; 8.45 
Melodie ludowe z Krakowskiego w

Kwiaty • słodycze
upominki'spotkania

Dzisiaj, jak co roku ósmego marca, kobiety 
są bohaterkami dnia. Dla nich w Poznaniu 
panowie już kupili lub kupią prawie 120 000 
— oferowanych przez handel — kwiatów. 
Aby zadość uczynić tradycyjnemu już hasłu 
— „Kwiatek dla Ewy” przygotowano 45 000 
sztuk goździków, 35 000 ciętych tulipanów, 
6 000 róż, 15 000 cyklamenów oraz pokaźne 
ilości krokusów, bzów, konwalii, frezji i hia­
cyntów.

Dla „osłodzenia” paniom ich 
święta Ppznańskie Przedsię­
biorstwo Przemysłu Gastrono­
micznego przygotowało 12 ton 
pieczywa: 50 gatunków ciast i 
tortów — a wśród nich rola- 
dy „Amino”, tort praski, ko­
stki tureckie, bursztynowe, 
ananasowe — otrzyma specjał 
ne, okazjonalne dekoracje. Bę 
dą to kremowe życzenia i 
kwiatki. Podobnie bogaty wy­
bór dań zaprezentuje gastrono

Dzisiaj o godzinie 10 w „Ar­
kadii” odbędzie się specjalny 
ookaz wyrobów garmażeryj­
nych i cukierniczych, połączo­
ny ze sprzedażą premiową. D]a 
klientów, którzy kupią wyro­
by za kwotę większą niż sto 
złotych, czeka 200 nagród. W

Wystawa o balecie 
w operowym foyer

Premiera baletu Adolph'e'a
Adama „Giselle”. którą przy­
gotowuje Opera im. Stanisła­
wa Moniuszki w Poznaniu, 
skłoniła kierownictwo tej pla 
cówki do urządzenia w foyer 
operowym (na pierwszym pię­
trze) wystawy, zatytułowanej 
„Polski Balet Romantyczny”.

Ekspozycję, związaną z wy­
stawieniem „Giselle”, można 
będzie zwiedzać w godzinach 
przedstawień, od 10 bm. po- 
cząws.zy — do 20 bm. Zgroma 
dzone na niej materiały przed­
stawiają sztukę baletową i hi­
storię polskiego baletu, (z)

Krótka historia W^nograd

koncerty

jednej z sal „Arkadii”. odbę_ 
dzie się też degustacja prezen­
towanych potraw.

. Wiele miłych niespodzianek 
mogą mężczyźni sprawić pa­
niom, korzystając z ofert księ­
garń, które starały się na ten 
dzień zgromadzić pozycje wy­
dawnicze, poszukiwane na ogól 
przez pan e.

Również sklepy upominko­
we służą wieloma drobiazga­
mi dla Ewy, podobnie jak i

Dziecięcy Zespół Estradowy 
„Jutrzenka” przy ZPO Mode- 
na. kierowany przez Jerzego 
Kaźmierczaka, zaprezentuje w 
marcu cykl koncertów pod 
hasłem „Dzieci kobietom z 
okazji ich święta”. Odbędą się 
one dzisiaj w klubie „Mode- 
ny”, 12 bm. w Domu Kultury 
Kolejarza. 14 bm. — w Domu 
Kultury Drukarza w Poznaniu 
i 24 marca w leszczyńskim Do­
mu Kultury Kolejarza. Na'o- 
miast w Poznaniu w Kawiar­
ni Literackiej czytelnicy spot­
kają się z Ewą Najwer.

Nie zapomniała o naszych

łt owym odcin>
Po kiern to­

rów tram­
wajowych na Wi- 
negrady jedzie 
się zaledw.e kil­
ka minut. Ale w 
ciqgu lego cza­
su, za oknami 

t wagonu przesu- 
: wa się cala me- 
I mai histeria tej 
i peryferyjne] aziel 

nicy Poznania.
Najpierw na 

‘ Murawie (na 
zdjęciu, podczas
budowy 
ków) —

chodni-
tuż

rozwidienem
za
to-

rów od ulicy Wi-
nogrady 
g.ane

- ce- 
domki

paniach 
Dziś, w 
dzie się 
Urszuli

poznańska „Estrada”. 
Pałacu Kultury odbę- 
koncert z udziałem 
Sipińskiej, Andrzeja

jednorodzinne, 
mniej lub bardziej 
otoczone ogrodami

ckńami długich, czteropiętrowychnieureaziwe, 
i drewniany-

rr.i szopkami. — To przeszłość Wi- 
nograd, nieco dalej starta z po-

drogerie, które na Dzień 
biet przygotowały w wielu 
padkach gotowe zestawy 
metyków.

Wręczanie kwiatów i 
minków nie jest jednak ;

KO_ 
przy 
kos-

upo_ 
jedy-

nym wyrazem symuatii i sza­
cunku. okazywanych kobie‘om 
w dniu ich święta. W wielu 
zakładach pracy, klubach se­
niora, klubach emerytów i 
rencistów organizuje się spot­
kania kobiet, połączone często 
z imprezami rozrywkowymi. 
Zaproszenia takie 0-trzymal’ś- 
my z Polskiego Komitetu Po­
mocy Społecznej Stare Miasto, 
z Kola Emerytów i Rencistów
przy radzie 
znańśkiego 
Budownictwa

zakładowej Po- 
Przedsiębiorstwa 

Przemysłowego
nr 2, z Koła Emerytów i Ren­
cistów przy Urzędzie Miasta i 
z Komitetu Os'edlowego nr 1 
Śródka-Zawady. Poinformo- 
wa’a nas też dyrekcja Przed­
siębiorstwa Budownictwa Prze 
mysłu Lekkiego, że w tym za­
kładzie odbędzie się spotkanie 
kobiet połączone z pokazem 
odzieży i obuwia. Oczywiście, 
spotkań takich będzie wiele.

Dąbrowskiego. Tadeusza Woź­
niaka i „Alibabek”. Wystąp'ą 
oni trzykrotnie (o godz. 15, 
17.30 i 20). (len)

wierzchni 
i koparki.

lam - 
tworzy się 
wo osiedle 
Wielkiego

Tramwaj

ziemi przez sp/cnacze

przy ul. Słowiańskiej 
teraźniejszość; na le- 
Przyjaźni, na prawo —

bloków, w kierunku osiedla 
rionautów.

Ale za chwilę, na rondzie 
Serbskiej i Murawy, szyny 
caja w lewo. Tu jest kraina

Kos-

ulic: 
skrę- 
przy-

Października.
toczy się teraz pod

MO poszukuje świadka
Komenda Miejska MO w Pozna­

niu prosi o zgłoszenie sie w cha­
rakterze świadka w KM MO Po­
znań. plac Wolności 16, pokój 106 
— mężczyzny, w wieku około 20 
lat, który w dniu 2 marca 1974 r. 
o godz. 19.40 w Poznaniu na posto­
ju przy ul. Grochowskiej wsiadł 
do taksówki marki ..Wartburg” 
koloru jasnego nr boczny 1616 i 
dojechał nia do ul. Miodowej. 
Podczas postoju do taksówki tej 
dosiadł sie mlodv mężczyzna, któ­
ry zlecił jazdę na Dworzec Głów­
ny PKP. (na)

Rondo ulic: Serbskiej i Murawy — 
przyszły węzeł komunikacyjny Wi- 
nogiad — chwilowo przypomina 
skrzyżowanie szosy z droga poi- 
na i liniq kolejową, w okresie wio 

sennych roztopów.
Rys. — T. Talarczyk

Między nar odozoa Wiosna Estradozoa: S amocwiety

Przedstawiamy kolejnych wykonawców, którzy za witają do nas w ramach Międzynarodowej Wiosny 
Estradowej. Związek Radziecki reprezentować bę łzie w tym roku zespól wokalno-instrumentalny 

Samocwiety.
Powstał on w 1971 roku. Kierownikiem artystycznym jest absolwent Konserwatorium Muzycznego w 
Moskwie — Jurij Malików. Zespól liczy dziesięciu członków (na zdjęciu) — każdy z nich gra na kil­
ku instrumentach. W repertuarze zespołu znajdzie ny różne rodzaje muzyki estradowej -• od pieśni c 
akcentach patriotycznych, przez piosenki ioyczne, aż po utwory o charakterze żartobliwo-rozrywko- 

wym.
Zespól wystaoil z ogromnym powodzeniem w roku 1973 m. in. w Konkursie Pieśni Politycznej X 
Światowego Festiwalu Młodzieży i Studentów w Berlinie, (ako)

wyk. zespołów regionalnych; 9 Dla 
kl. V (j. polski) „Portret” montaż 
literacki Elżbiety Hartwig; 9.30 
Muz. bukiet dla pań; 9.40 Dla 
przedszkoli „Dziwne obrazki”; 10 
Czytamy klasyków — „Pogan­
ka” fragm. pow. N. Zmichow- 
skiej; 10.30 Polska muzyka opero­
wa — w programie Moniuszko. Że 
leńskl; 11 Dla ki. 11 lic. (iezvk pol­
ski) Serce, czy mędrca oko?; 11.35 
Postęp w gospodarstwie domo­
wym; 11.45 Od Tatr do Bałtyku; 
12 05 Aud. dla dzieci: 12.20 Gra Ka­
pela W. Surdyka; 12.30 Czas do- 
ryc.h gospodarzy; 13 Dla kl. I i II 
(wych. muzyczne) „Posłuchaj i od 
gadpij”; 13 20 „Hej portret”... w 
piosence; 13.35 „Płomień z iskry” 
— „Zdrada Heńka Kublsza — 
fragm. pow. H. Krahelskiej; 13.55 
Mini przegląd folklorystyczny. 
Dziś Brazylia: 14 Wiecej. lepiej, ta 
niej: 14.15 Tu Radio — Moskwa: 
14 35 Konc. popularny; 15 Program 
dla dziewcząt i chłopców: 1.5.40 Z 
cyklu: „Amatorskie zespoły przed 
mikrofonem” Chór Żeński I iceum 
dla Wychowawczyń Przedszkoli z 
Pielska-Bialei- 16 Alfa i Omega 
„Portrety 30-Iecia”: 17.25 Aud. 
oświatowa; 17.40 And. snort „Pani 
Ola wzorem dla młodszych koszy- 
karek” — druga aud. z cyklu 
„Sportowcy 30-Iecia PRL”: 17.50 
Radioexpress; 18 Poznański kon­
cert życzeń: 18.40 Zmiana skali; 
19 Pierwsza dania jazzu — EUa Fitz 
gerald; 19.1.5 Język angielski: 19.30 
Odtwerzenie konc. svmf. z między 
narodowego Festiwalu Muzycznego 
R^sancon (Francja); 20.05 Dyskusja 
filmowa (w przerwie koncertu); 
20 26 D.c. konc.; 2’.10 Muz. rozryw 
kowa: 22 Magazyn studencki: 23 
Impresje muzyczne — Z. Si<*rniń 
skiceo; 23 35 Co słychać w świę­
cie; 23.40 Z twórczości Orlanda di 
lasso:

WIADOMOŚCI: 3 30. 4.30, 5 30.
6.30, 7 30. 8.30, 11.30, 13.30, 18.30,
21.30, 23.30.

„Spadek po generale” — 3 ode. 
pow.; 9 10 Recital fortepianowy 
Claudio Arraua; 9.30 Nasz rok 74; 
9.,45 Śpiewane laurki: 10.1.5 Język 
niemiecki; 10.35 Męskim okiem — 
magazyn; 11.45 „Romans tysiącle­
cia” — 21 ode. pow.; 12.20 „Do wi­
dzenia Teddy” — śpiewa W. Sko­
wroński: 12 25 Za kierownica: 13 
Na łódzkiej antenie; 15.10 Przypo­
minamy „T isty śpiewające” A. 
Osieckiej; 15.30 Reminiscencje apo 
kryficzne Marcina Wolskiego; 15.50 
Sentymentalne bossa novy; 16.05 
Drugie narodziny miasta — Po­
wroty — gawęda dr. J. Górskiego; 
16.’5 W' klubie muzycznym u nań; 
16.45 Nasz rok 74; 17.05 „Spadek 
po generale” — 4 ode. now.; 17.1.5 
Mól magnetofon: 17.40 Po wschod­
niej stronic — ren.- 18 Muzykalny 
detektyw: 18.30 Polityka dla wyv 
stkich: 18 45 Tvlko no hiszpańsku: 
19.05 Pow. w w.yd dźw. „Emancy­
pantki”: 19.35 Muzyczna noczta 
UKF; 20 Wariacie na tubę i for­
tepian- 20.10 Blues wczoraj i 
dziś; 20.35 Temat z wariacjami; 
20.50 Ilustrowany Tygodnik Roz­
rywkowy- 21.50 Opera tygodnia — 
Charles Gounod — „Faust”: 22.08 
Gwiazda siedmiu wieczorów — 
George Harrison; 22.15 Trzy kwa­
dranse jazzu; 23 . Przybliżenia” — 
przekłady poetyckie; 23.05 Konc. 
tvlko dla melomanów- 23.50 Na do 
lynnr śniewn Bette Midler.

WIADOMOŚCI: 5, 6. 7, 8. 10.30, 
12.05, 1.5, 17, 19, 22.

f TELEWIZJAJ

PROGRAM TG: 7 40 Muzyczna 
zeearvnka: 8.05 Mój magnetofon; 
8.35 Parostatkiem po Missisipi; 9

PROGRAM It 6 30 — TTR — 
Zoologia — 1. 4 „Pierścienice. Sta 
wonogi”; 7 — TTR — Botanika — 
1. 4 (glonv): 8 50 — Z serii „Czło­
wiek z Neyady” — ode. m nt. 
„Szeryf” film nrod. amervk.: 9.20 
— „Śmiali ludzie” — film fah. 
nrod. redz. (kolo*): 10 50 — „Zabyt­
ki Bukaresztu” fj'm dok. nr. nim. 
(kolor): 11.50 — Dla S’kół — kl. 
I—III lic. — Wychowanie technicz­
ne — „łac-ność przewodowa”: 12 
— Dla szkół kl, VIII i I lic. Przy­

sposobienie obronne — „Pierwsza 
pomoc sanitarna”: 12.45 — TTR — 
Jeżyk polski — I. 32 Adam Mickie­
wicz — „Sonety Krymskie”; 13.25 — 
TTR — Chemia — 1. 34 (Aminy, ami 
dy, aminokwasy): 14.10 — Kronika 
Mistrz.ostw Świata w jeżdzie fi- 
eurowei na lodzie (kolor); 14.40 — 
Politechnika TV — Matematyka — 
Kurs przygotowawczy — Planime­
tria: 15.15 — Politechnika TV — Ma 
tematyka — Kurs przylotów. Pra­
ca kontrolna nr 6; 15.50 — NURT 
— Filozofia — „Zmienność materii 
i jej źródła”: 16.20 — Program I 
proponuje; 16.30 — Dziennik (ko­
lor); 16.40 — Dla dzieci — Pora na 
Telesfora: 17.20 — Wychowanie fi­
zyczne recepta na zdrowie: 17.45 — 
Tygodnik Informacyjny Młodych: 
18 — Dla młodzieży „Dwie szkoły” 
— telekonkurs; 18.25 — Teleskop1 
18.45 — „Koncert dla jednej pani” 
— wyk. Zespół Instri mentalny 
„Konsonans” nod dyr. S. Racho- 
nia. Joanna Rawik — słowo wia- 
żace (kolor): 19.20 — Dobranoc i 
Dziennik (kolor): 20 20 — Z serii 
„Człowiek z Nevadv” — ode. III 
pt. „Szeryf” — film ser. prod. 
amervk.; 20.45 — Panorama — ty­
godnik public. (kolor): 21.25 — Wia 
domości sport.: 21 35 — Koncert z 
okazji „Dnia Kobiet” (kolor): 22 
— Dziennik (kolor); 22.15 — Kro­
nika Mistrzostw Świata w jeżdzie 
figurowej na lodzie (kolor); 23 — 
Program na sobotę.

PROGRAM II: 1^.50 — TV Kurs 
Informatyki — / „Przygotowanie 
kadr”; 17.20 — MaL^rka z Włocław­
ka — renortaż filmowy (kolor); 
17.30 — „Bitwy, kńmnanie, dowód­
cy; 18 — Jeżyk niemiecki — 1. 19: 
18.25 — „Blask czarnej świecy” — 
cz. II — „Póki starczy tchu” sen­
sacyjny film seryjny produkcji 
NRD; 19.20 — Dobranoc i Dziennik 
(kolor): — Tra”smis:a z Mi­
strzostw Świata w jeżdzie f!euro- 
wej na lod -ie — taniec (kolor — 
Mońacv’iumj: w n«-zerwie — 24 go­
dziny (kolor): 22 3(1 — NURT — Ft- 
lo-ofia — .Zmienność mot*r'i i jej 
źródła”; 23 — Język rosyjski — 
powt. 1. 21.

sziości Winograd — osiedle Kraju 
Rad. Na razie puste, rozorone spy 
chaczami i kołami wywrotek, po­
je. Po prawej — głębokie w/kopy. 
Po lewej kilka ocalałych jabłoni 
i ś.iw — os.tatni ślad ogroomczej 
przeszłości. Polem „jadq domy”.., 
kolejka wąskotorowa transportu­
je kolejne „klocki” na budowę - 
ściany z oszklonymi oknami i go­
towymi tynkami.

A nasz tramwaj robi kółko na 
pętli i możemy powtórzyć lekcję 
o Winogradach w odwrotnym kie 
runku, (tt)

INFORMUJEMY
Dzisiaj; • Godz. 20 — klub stu­

dencki „Akumulatory” — występ 
cygańskiego zespołu „Kale jakba” 
z Leszna. 9 Godz. 10—20 (do 21 bm) 
— Klub MFiK — wystawa rysunku 
i rzeźby B. Kamyszek-Gieburow 
skiej.

Fotos" unowocześnia usługi

Zdjęcia kolorowe natychmiast?
Aparatura do zdjęć legitymacyjnych usytuowana w spe­

cjalnej kabinie w domach handlowych „Centrum” pozwala 
na wykonanie k?lku odbitek w ciągu 3 minut. Również os-
tatnia nowość usługowa Spółdzielni Pracy „Fotos” — 
kłdd kserograficzny przj ul. Szewskiej, zajmujący się
piowaniem dokumentów —
Te dwa punkty „Fotosu” są 

pierwszą zapowiedzią zmian, 
jakie nastąpią niebawem w 
usługach świadczonych przez 
tę spółdzielnię.

Była ona inicjatorem ogól­
nopolskiej narady fachowców, 
którzy dyskutowali nad roz­
wojem i unowocześnianiem za 
kładów fotograficznych w ca­
łym kraju. Wynikiem narady 
były decyzje, które wytyczyły 
perspektywiczne kierunki te­
go rozwoju, zagwarantowaw­
szy jednocześnie milion zło­
tych dewizowych na zakup 
najnowocześniejszego sprzętu 
oraz- materiałów fotograficz­
nych.

Część tych urządzeń, otrzy­
ma również Poznań. Będą to 
nowe typy aparatów fotogra- 
ficznych, wraz z kompletami 
części zamiennych.

Do końca czerwca planuje 
się przeprowadzenie moderni 
zacji punktu ..Fotosu” przy pl. 
Wolności, w którym zainsta­
lowane zostanie nowoczesne 
urządzenie oświetleniowe do 
zdjęć barwnych, już sprowa­
dzone do Poznania. Dalszym 
krokiem w modernizacji tej 
placówki będą polaroidy, u- 
mpżliwiające natychmiastowe 
otrzymanie przez, klienta odbi 
tek. Nowe studio będzie mo­
gło wykonywać zdjęcia por­
tretowe i studyjne, czarno-bia 
łe i/ barwne.

Ka pośredn'ctwem zjedno­
czenia zawarto umowę na za- 
k’’o powiększalnika do korek- 
-jż zdjęć barwnych, a pers- 
pęk+ywicznó plany „Fotosu” o 
^imują zorganizowanie zau-

Przerwa 
w dostawie wody 
Miejskie Przedsiębiorstwo Ko- 
unikaesjne W Poznaniu zawia-

z robotami

marca po-
nwszy od godz. 6 do 18 całko- 
ta pr:ęrwa w dostawie wody

wszystkich ulic przyległych i Mi- 
nikowa. Zainteresowanych miesz­
kańców oraz zakłncly pracy upra­
wa sie o poczynienie odpowied­
nich zapasów wody. (1809 M)

za- 
ko-

działa od niedawna.
tomatyzowanych punktów u-
sługowych w niektórych dziel 
nicach Poznania. (ask)

Obowiązuje 
również pieszych

'T.Silka listów i telefonów 
/\, — oto echa, które do-

związku
2.11. w ,,

tarły
z

do redakcji « 
za mieszczonym

.Głosie” felietonem pt.
„Pieszy na jezdni”. Autorzy U 
stóic w pełni popierali wyrażo 
ne w nim opinie, a tylko p. 
Genowefa 5. z ul. Macznej na­
pisała, że jeśli „chodniki są 
dla pieszych, to jezdnie dla po 
jazdów” i gdy przechodnie 
„znajdą się na jezdni, winni 
ustępować samochodom i cze­
kać aż one przejadą”. Nasi te' 
lefoniczni rozmówcy, aczkol­
wiek przedstawili się. jako kie 
rewcy, wykazali znacznie w;ę 
cej, aniżeli p. Genowefa S., 
umiarkotoania w swych uwa­
gach na temat uprawnień i 
obowiązków pieszych na pa­
sach. Zgadzali się przede wszy 
stkim z zawartą w felietonie 
opm:ą, że konieczne jest jasne 
i jednoznaczne określenie tych 
uprawnień w Kodeksie Drogo 
wum.

Kierowcy skarżyli się nam 
natomiast na takich przechod 
niów. którzy nie są zdecydowa 
ni podczas przebywania na 
jezdni, bardzo tuolno porusza­
ją się na nosach, a nawet cza-
sem 
kv. 
chód

złośliwie zwalniają kro* 
by nad jeżdżą jacy sarno- 

musiał się zatrzymać.
Nierzadko też. niestety, się zda 
rza, że piesi wchodzą nn 
jezdnie m'mo czerwonego dla 
nich śu'iatła. , | I

W nełnj u~naj^my słuszność, 
^rumienionych tu pretensji.
Jeśli bowiem wymagamy nf 
kierowców kultury wohm p^
szych na pasach 
uznać, że w tum
n>n ohoi 
orzech od

mnsimy tez 
samum storn 
ona knżdeao

wobec kiercriLye’J’
To jest chyba oczywiste.(Sir. 6 - GLOS - 8 III 1974


